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LARANOWICZE — n i Sioptyckiego — A Ł w r !
KRA!.’ŁAW — WilCaa 3 — C. I  awń  
DBtTJA — Eowkin
GŁĘBOKLE — uh Zamkowa 14, Kaięg. W. Włod*>miPro»» 
USC DNO — Księgarnia T- wa „Kuch*
KC.RODZIEJ — Kiięgarain Kolejowa „Ruci'\
KŁECK — SkJep „Jedność" 
LIDA — ni. Suwalska 13 — £. M aterik.
LITWINIEC. — Taięgam ia Kolejowa „Buch" 
MOŁODECZNO — Księgarnia T-wa „Bock 
NIEŚWIEŻ — ul. B atu tow a  — K r - j u i u  ła iw fw n  
NOW OGRÓDEK — Kiosk St. Michalskiego

W, SWIJJGl*.JTw — KaięTarmiŁ Tow „Rnch"
OSŁ.MIANA —  Kaiegcrnia Spółds. Hanca.
PODBRODZIE — ni. W ileń-ka 15 — T G urm c*
P IŃ SK  — KitloKarnia Polska — St. Beotsaraki 
POSTAW Y — K sięgarn ia Polskiej M aciersy Sakołnej 
STOŁYCE Ksiftgarafe T wa „Buch 
SŁONTM — Kai. 'u n ia  J . R yppa — n i Mickiewicz* 10 
SMORO-OKTB — Btow*r*y®enie Przyjaciół Oświaty 
ST. ŚW IEC IA 5Y  — M. Lewin, B iuro Gazet., ul. 3 M aja »  
SZARKOW SZCtfTZNA — M M inde’, Skład apkiczny. 
W OŁOżYN — oibermaji K iosk gazetowy 
WARSKAWA — K iosk Ksjęg. Kolejowej „B u ch " .

PRENUMERATA miesięczna z odniesieniem 
do domu, lub z przesyłką pocztową 4 zł„ za- 
rranicę 7 zł. Konto czekowe PKO. Nr. 80 259. 

sprzedaz: detal, cena jeanego n-ru 20 gr. |
ta e tsa m

Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem 
Redakcja rękopisów niezamówionych nie 

zwraca. Administracja nie nwzplęania za­
strzeżeń co do rozmieszczenia ogłoszeń

CENY OGŁOSZEŃ: wiersz milimetrowy l-szpaltow v w tekścip 40 gr. Za tekstem 3u gr. K om unikaty oraz nadesłane mi­
lim etr 50 gr. K ronika reklamowa m ilim etr 60 gr. W  rfumeracn świątecznych oraz z piow ineji o 25 proc. drożej. Zagrani­
czne o 50 proc. drożej. Ogłoszenia cyirow t i  tabelaryczne o 50 proc. drożej. Układ ogłoszeń w tekście i za tekstem 
6-cioszpaltowy A dm inistracja nie przyjm uje zastrzeżeń co domiejsca. Terminy druku A dm inistracji nie obowiązują.
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DOBRA LOKATA i KORZYŚĆ 
GOSPODARCZA KRAJU

ROZMOWA Z PREZESEM ZWIĄZKU 
BANKÓW W POLSCE P. WACŁAWEM 

FAJANSEM

Sieć p'acówek subskrypcyjnych 
3 procentowej Prem jow ej Pożyczk5 
Inwestycyjnej, których je s t już więcej 
niż tysiąc, podzielona została na syn­
dykaty, kierujące akcją  subskrypcji. 
Jednym  z  syndykatów  został Związek 
BanKÓw w Polsce. Przedstaw iciel 
A jencji „Lskra* ‘ zwrócił się więc do 
prezesa Związku Banków p. W acława 
F ajansa  z prośbą o wyrażenie swej o- 
pinji o obecnej sy tuacji na naszym 
rynku kapitałowym i ocenę korzyści 
g ospodarczyeh które przyniesie rozpi­
sana Pożyczka Inw estycyjna.

— Tegoroczny plan inwestycyjny 
sfinansow any ma być w lwiej części 
z nowego k redytu  wewnętrznego, za­
ciągniętego przez rząd  w formie 3 pro 
centowej Pożyczki hnwestycyjnej.Spra 
w a powodzenia te j operacji łączy się 
ściśle z sy tuacją rynku  kapitałowego. 
Gzy w związku iz tem  nie zechciałby 
P an  Prezes scharakteryzow ać obecne­
go położenia tego rynku w Polsce? •—- 
rozpoczęliśmy rozmowę.

— Rynek Kapitałowy7 w Polsce -— 
odpowiedział P an  Prezes F ajans — 
wykazuje niewątpliwie, od pewnego 
czasu większą, prężność, co połzostaje 
oczywiście w najściślejszym  związku 
ze wizrostem kapitalizacji, k tó rą  obser 
wujemy. K apitalizacja ta  nie jest. je ­
szcze nieste ty  powszechną, nie obej­
muje ona tymczasem samych warszta-1 
tów pracy, czy to  rolniczych, czy 
przemysłowych, lub handlowych., k tó ­
re z trudem  walczą o zachowanie s ta ­
nu równowagi, finansowej, ale zato w 
szerokich w arstwach ludności proces 
kap italizacji pogłębia się coraz b a r­
dziej i zatacza coraz szersze kręgi. 
N ajdobitniejszym  wyrazem tego stanu 
rzeczy jest przyrost wkładów publicz­
nych w insty tucjach kredytowych, jak  
P K O . i kasy komunalne, które to 
insty tucje stały  się w ostatnich cza­
sach w pierwszej iin ji zbiornicam i o- 
szozędności t. zw. stanu średniego. 
Ponieważ zaś isto tne powodzenie ope­
racji pożyczkowej zależne jest prze- 
dewszystkiem od tego, czy m a ona 
widoki sięgnięcia w dół, t. j. do na j­
szerszych w arstw  ludności, więc oko­
liczność, że te  właśnie warstwy, spe- 
ojja 'n ie w m iastach, stały7 się m aterja- 
łem podatnym  do kapitalizacji, po-

iada znaczenie pierwszorzędne przy 
ocenie widoków powodzenia Pożyczki 
Inwestycyjnej.

— Czy sam a operacja — zaciągp- 
uia obecnie kredytu  na cele inw esty­
cyjne je s t — zdaniem  P ana  Prezesa 
— zdrowa i korzystna pod względem 
gospodarczym, i czy zabieg ten mi(k 
ści się w- ram ach naszej polityrki go­
spodarczej J

— Nie ulega dla ranie żadnej w ąt­
pliwości, że popieranie ruchu inwesty

W czorajsze w y b o r y  w  Gdańsku
Polskie i hitlerowskie transparenty.— Teror w yborcy nar.-socjalistów

PROWIZORYCZNE WYNIKI WYBORÓWGDAŃSK. Frekwencja dzisieiszych 
wyborowzwiaszcza między godr 9 a 
14, bardzo duza. Przypuszczają. że w 
tym czasie głosowało już od 60 do 70 
proc. uprawnionych do głosowania. —proc. upraw monvir o — n£ H cz5ę 4 4 7  są  n astęp u jące: Od
Ulicami miasta, udekosowanemi chorąg • K  , . , „ .  , , . . .  ,
»łanii , transparentami hni Sk i ^ C h  glOSÓfv 184.348, n tew az  
narodowo - socjalistycznymi przejeż- nych 1,409. Lista n arod ow o socja  
dżały samochody ciężarowe agitujące Hstyczna 111.555, Socjaliści 
za listą hitlei nwską. Poza Polakami i 28.359, k rttiuniści 6.226, centrów  
narodowo - socjalistami nikt nie uprav'!a cy 23.106, n iem ieck o  - na»odow i 
pibńcznie agitacp wyborczej. |

GLMn SK. —  Prowizoryczne , —  7.035, kombatanci 375, Polacy 
wyniki w  400 obv» odacn na ogól j 6.z, / 2.

GDAn SK. —  Wyniki prowizo 
ryczne: Okręgów wyborczych 447
Ważnvch głosów  oddanych 247 
tys. Lista Nr. 1 —  148.272, lista 
Nr. 2 39.479, Nr, 3 — 8.268, Nr. 4 
32,956 Nr. 5 10.671. Nr. 6 — 405, 
Nr. 7 —  8.751.

Interwencje komisarza 
generalnego

GDAŃSK. W Pszczółkach odbywa 
się w  lokalu wybOiczym głosowanie ja­
wne, poniewa, me ustawiono żadnej 
urny, do której wyborcj mogliby wrzu­
cać kartki, Wyborcy zmuszeń, byli wy 
pełniać karły wyborcze jawnie, przy sto 
le komisu wyborczej w obecności 2 hi­
tlerowców

W e Wrzeszczu i Kathofie nie dopu 
sączono dc lokalu wyborczego mężów 
zautanip polskiegi komitetu v yborczt- 
F

Komisarz generalny interweniował w 
senacie gdańskim, żądaiac natychmia­
stowego usunięcia nieprawidłowości i 
nadużyć.

GDAŃSK. O godz. 1645 komisar 
generalny R. P Pape ponownie inter- 
wenjowaj w senacie w sprawie stwier 
dzonych nieprawidłowość7 i nadużyć 
wyborczych

Gwałty i n a p a d y . - P ro- 
testy Konsulów

T E L E G R A M I

i Minister pruski, generał lotnictwa Goering przed frontem oddziałów honorowych w Gdańsku.

FRANCJA PRZYGOTOWUJE
MEMORANDUM DO LIGI NARODÓW

REWJA WOJENNA W  W IEDNIU

W IEDEŃ. — Prezydent Republiki 
austrjackiej M iklas, którem u tow arzy­
szyli członkowie rządu, dokonał p rze­
glądu garnizonu wiedeńskiego. Rewy 
przyglądały się liczne tłun r mieszkań 
ców W iednia. K anclerz Schuschmgg 
wygłosił przemówienie, w którem  zwró 
cił uwagę na wiatkie uroczystości dla 
odrodzenia patrjo tyzm u austrjaekiego.

BONNY ODW OŁUJE SIĘ  DO 
NARODU

PARYŻ. — Przebyw ający w wię 
ziomu były inspekior policji Bonny 
oświadczył sędziemu śledczemu, że 
odmawia wszelkich zeznań i zapo­
w iada odwołanie się *-prost do naro­
du francusKiego.

ZŁOTO Z HOiiANDJI DO LONDYNU

LONDYN.   R euter komuni­
kuje, że iw ciągu kiiku ostatnich <Lm 
6 samolotów holenderski :h przewiozło 
z pLoiandji do Londynu znaczm1 .(ości 
złota, przedstaw iające w artość 6 mi- 
ljuiiów funtów  anadelskieh. Zlo.o zd*. 
ponowano natychm iast do banKÓw an ­
gielskich.

  —O---------

GDAŃSK. W noc;7 z soboty na nie- 
dizelę 4 hitlerowców napadło na urzę 
dującego na peronie naczelnika stacji 
PsłczóHu Norbe-ia Gerozewskago, któ­
rego dotkliwie pobito

Tej samej nocy 20 hitlerowców do 
konało napadu na Alfonsa Gorneckiego 
kolportera polskich pism wyborczych.
Udał się on do rewiru policji gdańskiej 
ale urzędnicy wyrzucili go stamtąd.

W miejscowości Świętv Wojciech 
kilkunastu hitlerowców wybiło w miesz hyGk 
keniu Polaka Antoniego Tilmana 14 
szyb i ^ łam ało ramy omemu i okien­
nice. Synek Tilmani uda) się do poli-1 \ \  ASZYNGTON. — S tany Zjedno-
cji po poi noc, zosta, jedna' p drodze czorle zgodził się na udział w noko-

HURAUAN W  AMERYCE

NOW Y YORK. —  H uragan  spusto 
szył miejscowość Maccomb w7 Stanie 
M issisippi. Je s t 10 zabitych i 50 ran

SPÓR O CHACO

PARYŻ. W kołacr dobrze poinior- 
mowanych przywiązują duże znaczenie 
do posiedzenia Rady ministrów, które 
odbędzie się we wtorek, ze względu na 
to, że natychmiast po zebraniu ma być 
ustalone, jakie stanowisko zajmie dele­
gacja francuska na konferencji w  Stre­
sie

We wtorek więc zostanie ustalony 
teks7 memorandum popierającego od­
wołanie się I rancji uo Rady Lig5 
Narodów w sprawie wprowadzenia 
przez Niemi y obowiązkowej służby woj 
skowej oraz projekt rezolucji^ jaki zo­
stanie zaproponowany Padzie do uchwa

cyjnego ji s7 nieodzowną konieczno- leniu. Memorandum francuskie, które o
ścią zarówno ze stanow iska ogólno­
gospodarczego, jak  społecznego. Zre 
sz tą  ipod tym  względem niema, zda 
je się, różnicy zdań wśród przedsta­
wicieli życia gospodarczego, lub f i ­
nansowego.

— Może (zechciałby P an  Prezes 
>OTównae korzyści gospodarcze, jakie 
odniósł k ra j z Pożyczki Narodowej z 
korzyściami, akie odnieść może z Po- 
życcaki Inw estycyjnej ?

— O ile Pożyczka Narodowa wy­
łożona. była do subskrypcji pod ha- 
-lem obowiązku obywatelskiego, o ty ­
le ubecna Pożyczka Inw estycyjna jest 
poprostu apelem do interesu m aterjal 
i ego obywateli. Nie ulega żadnej wą- 
ipliwości, żc atrakcyjność nowowypu- 
szczonego papieru  wartościowego jest 
specjalnie duża i że mus on wzbu­
dzić wielkie 'zainteresowanie wśród 
szerokich -warstw ludności. Co się ty ­
czy korzyści gospodarczych, osiągnię­
tych z Pozyczki Narodowej, to  były 
one niewątpliwie ogromne, łzapewniły 
nam oowiem na czas dłuższy równo­
wagę budżetową. N atom iast obecna 
Pożyczka Inwestycyjna, przyniesie ży­
ciu gospodarczemu korzyść bezpośre­
dnią w  postaci przysporzenia, k ra jo ­
wi możliwości zarobkowania.

— I  jeszcze jedno pytanie. Czy 
zdaniem P ana P rezesa należałoby 
skierować część oszczędzanych obec­
nie w Polsce kapitałów na rynek lo­
kacyjny d la rozdrobnienia portfe li 
papierów  procentowych i stw orzenia 
w ten sposób większej pojemności 
" , nku kapitałowego?

zaw tra moralni potępienie i ma nawe' iństrów wprowadzi do nich pewne mody
przewidywać, o  ile można wierzyć po­
głoskom, bardziej pozytywne srodkł 
Należy jednak dodać, że oba dokumen 
ty dalekie są jeszcze od swej definity­
wnej formy.

illożliwem jest, że przyszła Raaa mi

fikacje Ponadto będą one przediriotem 
obrad w Stresie Na konferencji w  Stre­
sie tekst rezolucji może zostać należy­
cie zmieriony, w celu ustalenia wspól­
nego projektu 3 mocarstw, które wezmą 
udział w tej konferencji.

KlSW

bejmuie około 10 stron pisma maszyno­
wego, rozwija tekst zawarty w nocie 
i wystosowany 20 marca do Niemiec, 
ceiem zaprotestowania przeciwko ich je- 
dnostiOnnvm inicjatywom w zakresie 
militarnym, podkreślając fakt, że decy­
zja jesl sprzeczną z umowionemi zobo- 
w iązanjami Dokument francuski pod­
kreśla uzceegółowo okoliczności w ja­
kich kierownicy polityki niemieckiej u- 
ważali za stosowne oowziąc te zarza 
dzenia.

Uprawnlpnie prezydentaSLZjpdnnaonych
na wypadek wojny

WASZYNGTON, izba reprezentan- nia poboru dc wo<ska z tem, że sze- 
tów uchwaliła jednomyślnie wniosę!7 rego-wcy otrzymywać bedą żołd równy 
komisji senatu o obronie kraju. | płacy niewykwalifikowanych robotni

Wniosek stanowi poprawkę ck> pro- ków. Prezydent zyskuje prawo poj 
iektu Swaina Na mocy tego wniosku dania Kontroli całego przemysłu z wy- 
prezydent StanOw Zjednoczonych w iątkierr dzienników i księgarń. Izba uch 
czasie wojny będzw miał prawo rekwi- waliła również wniosek o opodatkowa 
rowania wszystkich zasobów finanse ni u i koi.Siskowaniu dochodów przemy- 
wych kraju. słu wdennego.

PrePydeni zyskuje prawe zarządzc — ::— ::—

Min. Eden dostał ataku sercowego

nanadiń-yty przet hitlerowców. Do mie- 
sZKama Tiłmana przyszło 2 policjantów, 
którzj stwierdzUł stan faktyczny

Tej samej nocy nłewykrvci sprawcy 
obrzucili kamieniami dom. w  którym 
mieszaal konsul portugalski Jan Mack 
zamiesekałt w e Wrzesiezn. W tym sa­
mym czasie wybito szyby w mieszkaniu 
łotewskiego konsula w Gdańsku Błrks.- 
nera, również zamieszkałego w e Wrze- 
szczowie. Konsu1 porragatsk zameldo­
wał w senacie c napadzie konsul ło­
tewski złożył w senacie protest.

GDAŃSK. W miejscowości Lade- 
kopp gfosowani« odbywało się jawnie 
ponieważ nie było w  lokali oóoowiet’ 
niej urny .

Kilka osób zmuszono do głosowania 
na listę narodowe socjalistyczną.

Obratfy Zw!ązku 
Mpast

LONDYN, — Dn*a 7 Kwietnia o- lecają bezwzględny odpoczynek na o- 
głoszony został b iuletyn lekarski kres 4 ao 6 tygodni- Powyższy binle- 
stwieralzający. żi min. Eden naskutek  tyn  potw ierdza kursu jącą od chwiŁ

Memorandum francuskie uOmLga się 
oa Ligi Narodów m< ralnego potępienia 
cdnostr.mn3 cn i sprzecznych 3 trał: buraLiw^o'przelotu samolotem w  dro j powrotu pogłoskę, że min. Eden prfce
a en yw memiec • w e ciZf, powrotnej z Pragi zapadł na osła szedł w kolonji atak serca,

krótszy, bo obejmujący 2 strony pism. . . . wobec^zear l 7 arze za-
maszynowego ji st tekst rezolucji, jaki W0b6C 03680 lekarze z 1  0---------

S S H H  SKAZARE W KOWNIE WNOSZĄ KASACJE
najwyższym  stopniu zaniedbany, c o ' RYGA. —  Z Kowna d o n o s z ą : i jaiiści maj’ą wkrótce wnieść proś 
je s t jednem  z  najw iększych niidom a W edłuę intoimacyj dziennika „Se- bę o kasację. Termin składania 
gań naszego obecnego położenia go- kmadenis“ skazani w głośnym p fdania upływa z aniem 17 b.m.
spodarczego i finansowego Znako- procesie kłaipedzkim na^udowi SO- | -----------------
m ita większość gromadzonych przez \

Nie było katastrofy Zeppelinanych insty tucjach  finansowych, k tó re j ** *  1 •
dopiero ze swej strony lokują zdoby­
wane fundusze w papierach publicz­
nych. iStopiiiowe przyzwyczajanie s]xi 
łeezeóstwa do samodzielnego, bezpo­
średniego operow shia na rynku  loka- 
cyjuy™ j est rzeczą zewszechmiar wa­
żną i pożadaną. Droga, k tó rą  obrano 
obecnie, w ydaje mi się bezwarunko­
wo celową i skuteczną, a to głównie
ze względu na wspomnianą powyżej 

— Isto tn ie, rynek  lokacyjny w Pol atrakcyjność, która zechuje w. kłada- 
sce b i ł  i je s t w dalszym ciągu w ną do subskrypcji Pożyczkę.

BFRLIN. Niemieckie biurc informa­
cyjne ogłosiło dcmentl pogiosek zagra- 
niczi.ych o rzekomej katastrofie sterow- 
ca Hrabia Zepoelin, który miał jakohy 
wpaść dc oceanu. Według tych pogło 
sek ofiarą katastrofy miał również paść

I CC

p-emier pruski razem ze swa l.arzeczo 
ną. Póv noczesnie zaementowanf zo­

stało

W ARSZAW A. — >V drugim dniu 
obrad 13-go c^óLnegc zebrania człon 
ków związku m iast polskich w godzi- 
naen przedpołudniowych obradowały 
komisje. O god|/. 16.30 w auli polite­
chniki w arszaw skiej rozpoczęły się 
ob ra ły  plenarne pod przewodnictwem 
prezydenta Lwowa DiO janow skiego. 
N a wstępie odczytane zostały sp ra­
wozdania z obrad komisji finansow ej, 
gosoodarezej, opieki społecznej, przy- 
tzem  zjazd uchwalił szereg wniosków 
wypływających tz referatów  p. D roja- 
nowskiego, Barciszewskiego i Za­
wadzkiego w spraw ach, dotyczących 
zasradnień równowagi budżetowej 
m iast i finansów m iejskich, oraz z 
zagadnień 7nwestycyj miejskich.

Pozatem  uchwalono jeszcze wnio­
ski w spraw ie gospodarki m iejskiej, j 
opiek, społecznej i bezrobocia w7 mia 
stach. Poczem zjazd uchwalił abso- j 
lutorjum  ustępującem u zarządowi 
■wniosek Wzywający m iasta, które do- I 
tychczas do ziviązkn nie należały, do 
przystąpienia do związku, oiaz wnio­
ski w spraw ie wysokości i regular­
nego w płacania składek członkow­
skich.

P o  przerw ie, po objęciu przewodni

jowem rozstrzygnięciu zatargu  zbroj­
nego o Chaco.

KATASTROFY LOTNICZE

BUENOS A IR ES. —  Donoszą j 
Bogota, że samolot wojskowy piloto­
wany przez szefa lotnictwa wojsko­
wego k p t A ndrzeja D iaza spadł z« 
znacznej wysokości, robił się, a Diaz 
poniósł śmierć na mieiseu.

W  pobliżu jL-cjseowośc. Santa To 
me piorun uderzył w sam olot na wy 
sokośei kilkuset metrów. P ilo t i  me 
chan il zginęli, sam olot zaś uległ ani 
szezemu.

--------- O---------

Carski oficer na czełe 
sekty relig^inej

Kontrrewolucyjna oraai i 
zacib w  Sowietacn

MOSKWA. W Orie aresztowani przy­
wódców nowej sekty religijnej składa­
jącej się przeważnie z kobiet, na której 
czele sta! były cesarski oficer, uchodzą­
cy wśród swoich zwolenników za Chry­
stusa, oraz byłego przywódcę lokalne' 
o ganizacji monarchisfcznej Sekta ta 
nawoływała oo bojkotu szkół sowiec­
kich i kolektywów iclnych.

srarm
Minister bufgarski w  War­

szawie

i lonk sieni prasy londyńskiej o ; ctwa ziazdu preez p r eZyaunta S tarzyń
rzekomym zamaćnu na miniatra Goeh 
belsa w  czasie iegc pobytu w GaarsKU.

„Wrrig Nr. 1 oczekuje śmierri
WASZYNGTON, Nowy wrog Nr. 1 , nie Teksas w celi snńerc! gdzie ocze- 

hamilton. ujęty zeszłe; nocy. został zam kuje na stracenie na krześle elektrycr 
knięty w v ięźieniu w  HuntyRk w  sta | nem

skiego, po w ysłuchaniu sprawozdań z 
obraa komisji —  inatk i, wybrano ra ­
dę naczelną zw iązau m iasta polskich. 
Po krótkiem  przemówieniu prezydent 
S tarzyński zjazd zamknął

Dziś o 12-ej nowoobrana rada  na- 
ozelna odbędzie riosiedzeaiie na ra tu ­
szu, celem ukonstytuowania się.

Bułgarski minister Oświalty gen Radew 
przybywa do W arszawy w niedzielę 

b. m.
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TEATR  NA POHULANCE

1 9 G O L G O T A "
misterium pasy]ne w XIII obrazach

Niezawodnie „Go Lgot a '* je s t wido­
wiskiem niezm iernie cieką wcm, wy u o- 
łu.iącem głębokie wzruszenie i znra- 
szającetn do poważnych myśli. Nie 
nlega też najm niejszej wątpliwości, iż 
zespół artystów  potrak tow ał miste­
rium  niezwy kie poważnie, przem yślał 
każdy , najdrobniejszy szczegół, wyka­
zał maksimum dobrej wolt i rzetelno­
ści. To zaś, co zrobił Mako.jnik, jako 
dekorator, jost godne szczerego po­
dziwu i najwyższego uznania.

Co to  właściwie jest —- la „Gol­
gota* * " Do jak ie j kategorji w idowi ;k 
należy ją  zaliczyć?

Nie. jest to  sz tuka sceniczna, — 
to trzeba stwierdzać odrazu. „Golgo- 
t a “  nie posiada akcji dram atycznej, 
nie ma zw artej kompozycji a rh s ty c z -  
ne.j. S ą  to  raczej żywe obrazy 'i po- 
suwająeemi się. postaciam i. Co jest 
ważniejsze w „Golgocie" : obraz czy 
djalog? Obrazy są ilu s trac ją  tekstu  
ewa.ngel.ji, d jalogi zaś są opart-e na 
tekście ewangelji, a jednak  słowa mi­
sterium  odgrywają, rolę drugorzędną, 
bo są raczej przypomnieniem słów tak 
znanych, które nagle nabrały ksz ta ł­
tów' i barw .

Oto wskrzeszenie Ł azarza.. Oto 
Chrystus i Sam arytanka... Chrystus 
i jawnogrzesznica... Oto W ieczerza 
Pańska... C hrystus na górze Oliwnej.. 
C hrystus przed P iłatem ... Chrystus, 
upadający pod ciężarem krzyża...

W łaściwie mogłoby panow ać mil­
czenie, — mogłaby być zam iast słów 
muzyka, ho przecież żadne słowa tnie 
odtw orzą togo, co je s t najgłębszą tre ­
ścią obrazu, nie ogarną naw et tego, 
co poć wpływem obrazu pow staje w 
duszy i m yśli w idza —  chrześcijani­
na.

Całkiem słuszne, więc je s t wielka 
oszczędność w słowach „G olgoty", — 
djalogi stanow ią tylko niezbędny ak­
cent.

W idowisko kończy się żywym, nie­
mym obrazem  ukrzyżowania, — jest 
to jednocześnie czy nie najwym owniej 
szv obraz w całem m isterjum .

Tak w takicm  w idowiska trak to ­
wać szczególne postacie? N atu ra l­
nie, tylko sylwetkowe, prym itywnie, 
bez. oicmiowań, in te rp re tac ji arlystycz 
nej. Tak, jak  w dawnych m isterjach, 
w ykonywany eh przez żaków i zakon­
ników- — ja k  we współczesnych szop 
kaeli i jasełkach ludowych. U nika­
jąc prostactw a, trzeba się zdobyć na 
jak  największą prostotę.

To nie zawsze je st trudne. Wiemy 
dobrze, jak  można podejść do takich 
po.-.laei, ja k  P iłat, Judasz, jak  A}ki- to 
łowić, nawet ja k  N ajśw iętsza Panna... 
Ale Chrystus?... T rudność polega nie- 
tylko na tein, że nie jesteśm y przy­
zwyczajeni do odtw arzan ia postaci
P hrystusa  przez aktora, ale i na tein 
jeszcze, żc w mistei-jum Chrystus wy 
stępując we wszystkich ohrazoch, które 
obejm ują znaczmy okres czasu. Czy 
należy więc, czy można poddając się 
nakazom naturalizm u, zaznaczać ten 
Ma*, wprowadzając drobne zmiany u 
ubran iu  czy charak teryzacji postaci?

Odpowiedź będzie negatywna, gdyż 
konsekwencja naturalistyczna może 
dać w yniki najfa taln iejsze . Ale z d ru  
giej strony  zeiw anie e naturalizm em  
jiodaci C hrystusa przy natucalis-tycz-

nem trak tow an iu  innych postaci jest 
rzeczą niezm iernie trudną.

Trzeba podziwiać ogrom pracy, de­
likatność i głębokie przemyślenie 
d \ r. M. Szpaldowicza, jako wykonaw­
cy ro li Chrystusa. W  porównaniu z 
lokiem  zeszłym izrobil a rty s ta  jeszcze 
jeden krok naprzód, Osuwając wszyst­
kie drobne, nieraz ledwie dostrzegal­
ne, usterk i w ruchach i charak te ry ­
zacji.

Widzowie poddają się wzrusze­
niom. T ea tr  p rzestaje  być teatrem . 
Po zgaśnięciu św iatła, przy zawieszo­
nej jeszcze kurtynie, rozlega się zgó- 
ly  chóralny śpiew i dźwięki fishar- 

j monji. T ea tr  pow-oli przeobraża się. w 
1 kościół. Gdy się  podnosi kurtyna, 

vidz już nie spostrzega sceny tea tra l-  
lcj, — przenosi się w inny świat...

K to  ma łzy w oczach, —  jakże mo 
żna stw ierdzić w ciemności? A le nie­
raz rozlegają się głośne szlochania...

.Można jednak  p o s ł y s z e ć  i lekki 
śmiech!.. Śmiech na ,yGolgocic‘‘ A, 
tak ! I  to -w  trag icznej scenie wyrzu­
tów sum ienia Judasza!.. Czy Judasz 
b \ ł  ta k  śmieszmy? O, nie! Ale oto 
widzowie (jakaś wycieczka ze wsi) 
odczuli nagle ulgę, że podły -l udaSz 
nie zatrium fow ał... Tak się śmieją, 
gdy w szopce śmierć zabiera H eroda...

„G olgotę" trzeba zobaczyć. I  trze­
ba zachęcać innych do ptoznania tego 
niezwykłego na soenie tea tra ln e j wi­
dowiska.

Aby udostępnić widowisko jak  
1 najszerszym  masom, dyrekcja te a tru  
’ obniżyła eony do minimum. In te li­

gencja katolicka musi poznać „Gol­
gotę* **, aby móc pokierować ' ludźmi 
na k tórych ma wpływ, i k tórzy  b a r­
dzo rzadko zag lądają do teatru .

Jeszcze raz można przypomnieć, 
że duchowieństwo gorąco zachęca do 
poznania m isterjum , ktorogo znacze­
nie niezawodnie je s t wielkie.

W . Ch.

Uroczystości w więzienia kobiecem w Warszawie W sprawie zaległość1
na rzecz p . Z. U. W.

Onegdaj z okazja ukończenia rekolekcji wielkanocnych w  więzieniu karnem dla kobiet przy ul. Dzielnej nuncjusz 
apostolski odprawił Mszę Świętą i udzieli! Komunii św . N a zdjęciu —• moment Aikademji w więzieniu w  obecność

Nuncjusza.

Skazaniec pod szubienica
DOSTAŁ SZOKU NERWOWEGO WOBEC CZEGO EGZEKUCJĘ

RZESZÓW. Po odrzuceniu przez p. 
Prezydenta R. P. prośby o ułaskaw enie 
dla. mordercy Gabriela Czechury, ska­
zanego na karę śmierci przez pov. iesze 
nie, ministerstwo sprawiedliwości pole-

GDROCZON0
cii o prokuratorowi przy Sądnie Okręgo­
wym w  Rzeszowie wyrok śmierci w y­
konać.

Ma-

DEPESZE SPORTOWE Z OSTATNIEJ CHWILI.

C«na Mszału codziennego 
znifond do 14 zł. 80 er 

SU. Gł. W irsżiw * ,Verbutn*
M oniuszk i 8 .

M istrzostw a polskie w  boKsle

U s t <ta Redakfb

M M M M ?  m

Teatr Mieiskl

Wielce Szanowny Panie Redaktorze!
W sprawozdaniu z XlU-go Zgroma­

dzenia Delegatów Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego, zamiesziczonem w  Nr. 
96 „Słowa*' została umieszczona wzmian 
ka „Uchwała ta miała na myśli artyku­
ły p. Dracza w „Kurjerze W ileńskim '

Jako przewodniczący Z ;azdu czuję 
się w obowiązku sprostować, iż uch 
wała ta  nie była skierowana personal­
nie pod niczyim adresem, lecz nrzeciw 
ko wszystkim osobom i organom pra­
sowym, prowadzącym akcję oszmiesza. 
nia i .obniżenia autorytetu nauczyciet- 
skiego.

Przesyłając powyższe oświadczenie 
proszę o łaskawe zamieszczenie go w  
najbliższym numerze poczytnego pań­
skiego organu

Łączę wyrazy głębokiego szacunku 
i poważania.

Dobosz Stanisław
Wilno, 7. IV. 35 r.

 o---------

POZNAŃ. W  niedzielę wieczorem ro 
zegrano wprze-jebiionej hali targów po 
znańskich finały indywidualnych bok­
serskich mistrzostw polskich.

Wyniki poszczególnych spotkań by­
ły nastęnujące:

W wadze musze, Sobkowiak (Po 
znań) wygraj po zaciętej, ostrej walce 
i doskonałej technicznie w alet z Czor* 
kiem (Warszawa),

W wadze koguciej Wirski (Poznań) 
pobił Krzemińskiego. W wadze piórko 
wej PMus (Warszawa) wygrał na punk 
ty z Torłańskim. W wadze lekkiej Si­
piński (Po/nan) bije na punkty kole- 
gr klubov ego Kainart (Poznań), któ

ry dotychczas walczył w  wadze piórko­
wej. Sipiński wygrał znacznie w trze- 
cietr starciu. Zwycięstwo jegc zasługi: - 
je na specjalne podkreślenie, gdyz wal­
czył prawie wyłącznie lewą ręką, gdyż 
v, poprzednich walkach odniósł kontu­
zję prawej. W wadze półśrednie1 Mi- 
sii fewicz (Poznań) wygrał nieznacz 
nie na punkty z Seweryniakiem (War­
szawa), który n« mógł sprostał żywio 
łowym atakom młodego poznańczvka. 
V/ wadze sreanie_ Majchrzyicki (Poz­
nań) wygrał wysoko na punkty z W e­
rnerem (Pom oce). W wadze ciężkie 
Piłat (Poznań) znokautował w  staiciu 
kolege klubowego Karpińskiego.

Poczyniono juz przygotowania au 
egzekucji i p . decyzji p. Prezydenta po­
wiadomiono Czechurę, jego ob «ńcę, ka 
pelam i lekarza więziennego

Wczoiaj o  godz. 4-ej rano kapelan 
więzienny wyspuwiadał O-echurę; po- 
czem wyprowadzone go na oodwórze, 
gozie stanął pod szubienicą iz maską na 
twarzy .

Gdy jednał, kat Braun chciał ska­
zańcowi zarzucić stryczek na szyję. Cze. 
chtira padł nieprzytomny na ziemię w  
ne*-wowych drgawkach.

Trzykrotnie kat próbowa, Czechurę 
nostawic na nogi, a gdy się to nie u 
dało, zameldował prokuratorowi, że w 
tych warunkach nie może wykonać eg­
zekucji.

Na polecenie prokuratora, lekarze zba 
dal1' i orzekli, że Czechura jesf poważnie 
chhry i że w  tym stanie nie można na 
nitr wykonać egzekucji.

Wobec tego w  myśl paragraft 566 
k. k. egzekucję odroczono na czas. nie­
określony.

■»-

W czorajsze mecze ligowe

CZASOPISMA
PŁOM YK N r. 31. PŁOMYCZEK

P O H U L A N K A Nr. 31. Dwa sym patyczno tygodniki
dla dzieci i młodzieży wydały num ery

Dziś i jotro  

o f o d i .  8-rj wlecz.

I I G O L G O T A
Ceny zniżone.

pod znakiem ptaków  i  wiosny. Cieka- 
va treść, p iękn t ilustracje i wzorowa 

sz.ata graficzna spraw iają,, że miłe 
tygodniki, tk  um iejętnie redagowane, 

: zdobywają córa?, w ięcej serdecznych 
przyjaciół wśród młodych czytelni­
ków.

POŹNAŃ. Pierwszy w  tym sezonie 
m.ecj o mistrzostwo Ligi rozegrany w 
Poznaniu pomiędzy miejscową Warta 
a CracOyią zakończył się dużem i zasłu 
żonem zwycięstwem gospodarzy w sto­
sunku 4aft (1:0).

KPAKoW. W  niedziele odbył s|ę 
w Krakowie mecz ligowy pomiędzy 
Wisła a Śląskiem. Zwyciężyła Wisłi w  
stosunku 4:1 (2:1).

Ś. p. Emil Młynarski

WARSZAWA Rozegrany w  Warsza 
wie mecz o mistrzostwa ligowe pomię­
dzy Polonią a Garbarnia zakończył się 
zwycięstwem Garbarń' 4:1 (1:0)

W niedzielę odbyło się w  Krakowie 
nadzwyczajne walne zebranie konkur­
sowego okręgowego związku piłki noż­
nej pe#d przewodnictwem T. ar osty Wnę- 
k . iceletn w ybon prezesa związku Pre­
zesem wybrano ponownie gen. Monda, 
który m andat przyjął

-EaB gSB B SW «B M -

Nowy Hassenmńrder w  Niemczech
BERr.IN. Policja berlińska areszto puszczenie, ze Seffeld jaż *x>przednK> 

waia 65 letniego Seielda pod zanzu dokonał szereg zbrodni seksualnych, — 
tern morderstwE na tle seksualnem do- moraując 12 chłopców w  Brandenburgii 
konanem na 8 letnim chłopcu w miej- i i Meklenburgji. 
scowoścf Wiftenberge Istnieje przv — ::— ::—

Otrzym ujem y następujące pi»mo 
W kilku dziennikach ukazała się jed ­
nobrzm iąca wiadomość, jakoby ludno­
ści w woj. w ile Adkiem i nowogród" 
kiem g ro /iły  masowe egzekucje sfcłsi 
dok z ty-tułu jirzymusoiwcgo ubezpie­
czenia budynków od ognia w  Powsze 
elmym Zakładzie Ubezpieczeń Wza 
jem nych oraz, że zaległości te miały 
powstać w skutek z.byt wysokich sza 
cunków budowli w okresie pomyślnej 
kon.junktury.

Wobec tego, żc wiadomość te  mo­
głaby wywołać bezpodstawny a tern 
samem karygodny alarm  w opinji puh 
licznej —  Powszechny Zakład IB>ez. 
pieczeń ■ W zajem nych stw ierdza, i< 
zaległości na Wiieńszezjzźuie pow sta­
ły n a  sku tek  przyznaw ania ludności 
specjalnych ulg i w związku z tei 
odraczaniu poboru składek na. okresy 
późniejsze. W yjątkow o uprzyw ilejo­
wanie p łatników  woj. wileńskiego, - 
zgodne z przesłankam i społeer.ncnr 
jfikknm lueruje się P  Z. U. W w 
sumj działalności, nastąp iło  wskutek 
pogłębiającej .się depresji gospoda 
czoj n a  ziemiach północno - wscliod- 
nich.

Kierujiyc się stanow iskiem  rządu 
wobec zągadiiienia zaległości, P. Z. U 
W. na win-iosek państw owych władz 
wojewiKlakicli zgodził się, aby zaleg­
łości do 1932 r. były spłacane prze/, 
sam orządy na akcję inw estycyjną 
zA.iązaną z podniesieniem stanu  b ez­
pieczeństwa przeciwpożarowego

Również w woj. nowogródzkicm 
zastosowano daleko idące ulgi. K a-- 
dy jjłatn ik , znajdujący się w Piulnych 
w arunkach m aterjałnych, k tóry  -wpła 
ca składkę bieżącą, ma rozłożoną na 
ra ty  kilko-lctnio spłatę zaległości pow ­
stałych do 1932 roku. Spłata rat jesi 
przystosowana do możliwości płatu: 
azYoh danego ubezpieczonego. Jeżeli 
p ła tn ik  reguluje w t-erminach wyzna 
czone ra ty , wówczas ophuty za zwłokę 
z ty tu łu  powyższych należności s:; 
innarzane.

Jeżeli w okresie jx> myśl nej kor 
juuk tu ry  istn iały  wysokie szacunki 
w artości budowli i wym ierzane były 
odpowiednio wysokie -składki, to  uza- 
leżinione one były od ówczesnych cen 
m aterjałów  budowlanych, w związku 
z czem i P. Z. U. W. w ypłacał w 
tym  okresie odpowiednio wysokie od­
szkodowania.

Jeśli naw et z tego okresu powstały 
wysokie zaległości, z punk tu  widzenia 
zagadnienia dzisiejszei w artości pic 
mad z? —  to rozw iązania tego zagad 
nieuia szukać należy nie na specja l­
nie w ąskim  odcinku ubezpieczeń ce 
niowych, a w rozwiązali’u ogólnem 
podobnych procesów (zaległości z t  
turu pożyczek, podatków  i t. p .).

Pirzez um arzanie odsetek od sam . 
które p ła tn ik  winien był wjdacić do 
Zakładu a obracał niemi w gospoda; 
stwic, niweluje się częściowo wy so­
kość sum zaległych, co odpowiada zu­
pełnie środkom, stosowanym do p rze­
toczonego zagadnienia w innych dzit 
dżinach długćw rolniczych.

Niezależnie od akcji t, *w odro­
bek przewidziane są dalsze ulgi w 
splacie zaległości, cz.ego wyrazem jesl 
p ro jek t ustaw y dający pełnomocni­
ctwa M inistrowi Skarbu w sprawie 
uregulowania zaległości składek za 
przymusowe ubezpieczenie ogruowi

Ś. p. Emil Mlynarsici, muzyk, kompozy­
tor, to. dyrektor Konserwatorium W ar 
szawskiego i b. -dyrektor Opery W ar­
szawskiej zmał w  piątek w W arszawie.

1 NOWA LINJA OKRĘTOWA GDYNIA 
1 —  LIVERPUOL.

GDYNIA Do urzędu morskiego zgło 
szono nowa regularna liniję, której sta:- 
k; będą utrzymywały komunikację inę- 
uzy Gdynią, Gdańskiem, ?óan chester en. 
i Liverpoolem. Pierw szy statek nowei 
Linii „Knut“ preybędzi*1 do Gdyni 11 4

Q? 105-ym Oieessrsyini
Przed w ojną s ta l w W ilnie 105-ty 

O ienbuiski piechotny. Dziś mało kto 
pam ięta, a  wówczas był regimn,, ko­
szary, ••■wiczenia, później wojna. S pra­
wa poważna, służba carowi, iwintowki 
k to  źle b ra ł na karau ł mógł w mordę 
dostać od feldfebla. W ielu W ilnian 
tam  służyło. —  Od dziecka pam iętam  
ten pułk, bo stróż naszego domu, s ta ­
ruszek i szlachcic spod Rudom ina 
m iał pięciu synów. Z tych dwnch od­
dać m usiał do służby wojskowej i 
służyli oni właśnie w Orenbnrskiin.

W czternastym  roku poszli na woj 
nę. W pierwszych miesiącach nastró j 
panował podniosły, uroczysty, -szli iz 
rozwmiętemi sztandaram i, walczyli 
pod Gumbininem, gdzie pobili Macken- 
sena. Młodszy pikyjechał ,na urlop  z 
„pozycji" . Zaszedł staruszek  stróż, 
człowiek po pańskich domach bywały 
i zapytał czy aby wypytać ńzego nie 
chcemy posłuchać o w ojnie? M atka 
nam  wtedy pozwoliła .pójść do kuchni, 
kazała nalać herbaty-, podać ciasta 
i szeregowiec 105-go opowiadał o w oj­
nie. Pierwsze ojx>wieśei, k tóre słysza­
łem. Nic ciekawego nie mógł Zobrazo­
wać, był zanęezony, chciało mu się 
sjjuć i wypocząć po kampan.ji, zresztą

lekko ranny w ooo.jczyk. Po pewny-m 
czasie wyjechał.

M inęfy miesiące i sy tuacja  się lamie 
niła. W ojna nie była zabawką. S ta r ­
szy poległ nie doszedłszy Królewca, o 
młodszym wszelki słuch zaginął. Cho­
dził nagz stróż, staruszek  zgarbiony-, 
codziennie kuśtykał o łasce do róż­
nych insty tucy j wojskowych. W resz­
cie o trzym ał pap ier czarno n a  białym : 
„propał bez w ies ti" . —  Syn dostał 
się oczywiście do niewoli niemieckiej.

S tąd  mi sto  p ią ty  tkw i w pamięci.
Byłem niedaw no u fryz jera , żyda. 

Dziś zakład trzym ają  młodzi synowie 
i m atka wdowa. J a k  to  bywa przy go­
leniu często, fry z je r zabawia rozmo­
wą, żeby k lijen ta  nie znudzić, do za­
kładu nie lanieehęcić i  zarobki swoje 
powiększyć.

— K iedyż — pytam  — ojciec 
um arł?

—  A na wo.jinic, służył w Orenbur- 
skiin pułku, zabili go w P rusach 
W schodnich Teraz m atka otrzym uje 
em eryturę A ja k ie , pięćdziesiąt k ilka 
złotych miesięcznie od skarbu  Rzeczy­
pospolitej Polskiej. — O t jak ! Nie 
wy,gasła znac-zy się. pamięć po „na 
szyin" Oremburskim -łułku. Co m ie­

siąc, regularnie, pierwszego, widnieje 
w dokum entach państw owych imię i 
nazwisko i naizwa pułku  i pieniądze 
stąd  p łj ną, małe, ale zawszeć na dzi­
siejsze czasy- 50 i k ilka złotych — 
dziurę za ła tać  można. A tam  pewnie 
w P rusach przed laty- nie rozróżniono 
poległego żyda, krzyż jm staw ili: „H ier 
'ieg t don H eldentot gefallen ein ru- 
sischer K rieg e r..." . K rzyż pewnie 
zgnił i z grobu ślad nie został.

U branie szyłem u kraw ca w stycz­
niu. S tary  człowiek, m ierzy i burczy 
wciąż pod nosem, jak  zapisuje miarę, 
to  okulary  nakłada, a sona o -wiele 
młodsza, ogląda dpi cło męża, iżby- się 
nie omylił, cm oka i chwali robotę.

—  Cóż to  —  powiadam —  żona 
młodsza od pana o wiele la t chyba?

— Tak, ale iuż wdowa po pierw ­
szym.

— U m arł? 1
—  Nie zabili... czy- pan chce m ary­

narkę na cz te iy  czy na sfoeść guzi­
ków ?

— Na sześć. A  gdizie zabili"
Na wojnie. Oi. służył w Orenbur- 

skim  pułku. J a k  cofali się, pan wie, 
z P rus, to  pod Knlwar.ją była bitw a. 
Tam jego zabili. W  tym  pułku dużo 
naslzych zginęło.

Gdzie Krym , gdzie Rzym —  gdzie 
Orenburg. gdzie W ilno, ale nazwa po­
została krw ią przypieczętowana w pa ­

mięci.

Onegdaj w ryskiej gazecie ukaza­
ły się no ta tk i z pam iętnika lite ra ta  
Mi-ncłowa, k tó ry  um arł w- roku zesz­
łym  w Rydze. N iektóro ciekawe, do- 
tydzą słynnego pułkow nika żandar- 
m erji M iasojedowa, nu; strzelanego n a­
stępnie przez sąd wojenny za rzekome 
uj>rawianie szpiegostwa na rzecz N ie­
miec podczas wojny.

Sergjnsz Miikołajowicz Miasojedow 
był siostrzeńcem  m arszałka szlachty 
pow iatu Trockiego. Młody, nadwy-raiz 
przystojny-, cieszący się wielkiem po­
wodzeniem u kobiet, zaczynał swą kar 
jorę w 105-ym O-renburskim pułku — 
stancjonującym  w W ilnie. P ił, trochę 
szalał, ale ponoć był jedinocz,ośnie sk ą ­
py. S łynne natom iast u rząd tu ł kaw a­
ły, k tóre się odznaczały n ieraz sady­
zmem.

Mknęło W opowiada o następującej 
h istorji, k tó ra  głośnią rzekomo sta ła  
się w  W ilnie w latach 1890-cm. M:a- 
sojedow był wtedy w randze sztabs - 
kap itana . N a owe cteasy W ilno cieszy­
ło się z łą  rep u tac ją  m iasta, gdzie się 
„nioż.na dobrze zabaw ić". Bawił się 
też młody sztabs - kap itan . Rpee.,al- 
nemi wszakze względam otaczał pew 
ną m łodą mężatkę, żonę właściciela 
największego hotelu. P lotki pow tarza 
110 sobie z ust do u->t o tym  stosun

ku. Doszły te-ż do męża. Rozjuszony 
małżonek spotkał kiedyś na ulicy Mia­
sojedowa i rzucił się nań, wymyślając 
go po rosyjsku, przyczom wcale nie 
dwuznaozaue próbował go spoliczbo­
wać publicznie. Oficera na u lic y !... 
To nie przelewki. M iasoj dow  odzna­
czał się w ielką siłą fizyczną. Pochwy­
cił przeciw nika Iza kołnierz i rzucił 
nim w błoto uliczne.

A w antura skończyła się narazie 
wielkiem zbiegowiskiem, naturaln ie 
na miejsce pośpieszył gorodowo.j i wo­
la ł: „ra-zo.iditieś".

Ale skandal -stał się wkrótce głoś­
ny. Poczęto mówić o nim  w klubach 
oficerskich, w tow arzystw ie, w aance 
la rji gubernatora Miasojedow był 
wściekły i postanow ił zemścić się nn 
swoim przeciwniku.

Pewnego dmia otrzyimi.jo hotelarz 
zawiadomienie, iż m a się odbyć zjaz-d 
jak iejś organizacji. Będlzie u rocz\sty  
obiad n a  wiele uakry-ć. O -lebv zech­
ciał lłodjąć oię urządzenia obiadu,— 
mech przybędzie pod wskazany adres, 
celem omówienia warunków. H otelarz 
julzybył. K r  swem u przerażeniu u jrza ł 
w pokoju Miasojedowa, jmłkownika 
Apnchtimowa i dwuch jeszcze ofice­
rów Orembuiskicgo jmłku. ,Z miejsca 
jiróbował ratować isię ucieczką ale mu 
drogę zagrodziło dwnch dzieńszczy- 
ków.

Złapanego w ten  sposób hotelarza 
rozebrano do naga, zbito i wyrzuć^ 
no za drzwi. W yskoczył .jak oparzony 
i zalany krw ią. Zawołał dorożkarza 
i poleciał prosto  do „komandujus-zczi 
wo wileńskim w-ojerniyni c-lcrugom' *.

Spraw y nie dato się  zawiszor ać 
odrazu. H otelarz  poruszył niebo i izie- 
mię.

Dowódcą 105-go O renbursldego byl 
jiodówczas niejaki Bazylewski, czło­
wiek dobrotliwy-... Nie chciał więc od­
dawać M iasojedowa pod sad, spraw ę 
skierował n a  dyscypliuarkę, ale w  
końcu Miasojedow przeniesiony zosta’ 
do żandarmerjd.

W  ten sposób zaczął swą k a r jerę 
k tó ra  zujirowadteiła go przed pluton 
karny pod rozstrzelan i1-'.

lunkcję . sw ą otrzym ał w W ierzbo- 
towie, n a  wielkiej drodze z Petersbo 
ga do P aryża i Berlina. P rzez tą  s ta ­
cję g raniczną przejeżdżały n ieraz wiel 
kie i ustosunkowane osoby. P rzystoj 
ny, spry tny , giętki oficer żandai - 
m erji p o tra f ił w  krótkim  czasie na 
odległej granicy rozszerzyć znacznie 
kręg srwyeh znajomych i przyjaciół 

N ie w iedział zapewne, że w krótce 
ma się stać. sławnym złą -sławą, słud/.
nie, czy nie słusznie po-mówriom o
zdradę państw a.

A  zaczęło się  w l(15-ym O renbur 
skim. Ki..
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Fatalny upadek na wyścigach Iiverpolskklt

ZA H A ND EL W N IE D Z IE L
W ILNO. —  W  ciągu Ania wczorai 

szego si»rząAzomo 7 p  ro t o kul ów za u- 
prawianie handlu w dmie zakazane, 
winni zostaną ukaran i w drodze ud- 
min ist racy.jn ej.

DODATKOW A K O M ISJA
W ILNO. —  N ajbliższej dodatkowe 

posiedlzenie Komisji Poborowej wyzna 
ezone zostało na dzień 11 b.m. Komi­
sja  urzędować będzie v; lokalu przy 
ul. Bazyljańskiej 2. Na komisję win­
ni staw ić się wszyscy mężczyźni, k tó­
rzy we 'właściwym term inie nie uregu 
lowali swego stosunku do wojska.

Będizie to  ostatn ie posiedzenie K o­
misji przed rozpoczynającym się w 
początkach przyszłego miesiąca pobo 
rem  rocznika 1914-go.

POD A TEK  WOJSKOW A
W ILNO. — Doręczane są obecnie 

nakazy płafbmćtee na uregulowanie za­
ległości z ty tu łu  podatku  wojskowego.

P łatn icy , którzy otrzym ali takie 
nakazy, muszą uiścić należność w cią­
gu 30 dni od chwili doręczenia naka­
zu.

Porwanie dziecka aa ul. Pcdgarnei
Chłopca odnaleziono w Czarnym Borze

WILNO. —  Onegdaj do policji 
wpłynęło alarmujące zameldowanie o 

zagadkowem zaginięciu 7-letniego 
urania sziKoły powszechnej Czesława 
Sawickiego, wychowanka Julji Morg?- 
szowej (Podgórna 4).

P^zed trzema dniam' chłopiec wy­
szedł do szkoły i więcej do domu nie 
powrócił.

P . Morgiszowa tknięta przeczu 
ciem, żo dziecku mogło przytrafić się 
coś złego, wszczęła poszukiwania, lecz 
tak w  J^tkole jak i w okolicy gdme 
mieszka' niict o zaginionym nie nióeł 
nic powiedzieć.

Zwracając się do policji, opiekun 
ka zaginionego podała, że Sawicki ma 
brata w Czarnym Borze, który kilka

krotnie chciał sabraó chłopca do sie­
bie, ledz Morgiszowa m e zgodziła się, 
będąc zbytnio przywiązana do wycho­
wanka.

Przypuszczenia, że zaginiony jest 
u brata, sprawdziły się, bowiem w 
trakcie zarządzonych p iszukiwaJ gdy 
trafiono do Czarnego Boru, znalez ono 
malca w mieszkaniu Sawickiego.

.,Porwanie" chłopca nastąpiło jak 
się okazuje na ul. Sierakowskiego, 
gdy wracał ze szkoły oczekiwał go 
brat i po krótkiej rozmowie dorożką 
zawiózł na dworzec skąd udano się 
do Czarnego Eoru.

Do wy i lśn ienia całej sprawy chło­
piec pozostał pray bratu.

 o---------

WIlNO. Wczoraj w szpitaiu św ja- Wyimaginowała ona robie, że jest nie 
kuba ulOKOwanc 34 letnią Annę Łasoy uleczalnie chorą i poza cierpieniami od 
ską (1 wowsKa 67) ^oboinicęj zatrutą życia nic nie może sie spodzewać. 
denaturatem- Tymczasem według orzeczeń lekar

lak się okazuje tasowska już poraź skich Lasci-sku jest jedynie wycieńczo- 
dzk-wąty usiłuje ulebrac sobie życie. — ną spowodu stosowani o s;a!ej djety.

OKRADANIE T O U W  S K LE P O W Y C HSTAN BEZROBOCIA
W ILNO. —  Tydzień ubiegły pray- 

( niósł laimiiejszenie się bezrobocia o 76 ]
~ osób. Obecnie W ilno liczy przeszło 5 I W ILNO. — Ostatnie >• .zanotowano .stając ze u z i ożonego i . wfflon,m ri 

tysięcy beza-oLotnych w tern najwięcej >w mieście kitka wypadków okradania J chu ulicznego, zwykle zdołają ńb 
niewykwalifikowanych robotników f i­
zycznych i pracowników umysłowych.

Wyjątkowo ud ale zdjęcie nieszczęśliwego wypadku na wyścigach w  Lwerpolu, zaWcńczonego niebezpiecznemi okale­
czeniami. jeźdźca i konia.

^ a js ó w n a  o trzym a ła  w ielką honorow ą 
nagrodą spertow ą z a  r. T93^

W sobotę o godz. 10-ej przet1 po 4) wysunęła przez swói rekord 
łudmem odbyło się w sali konferencyj 1 światowy' tak daleka granicę wyczj 
ne; PD W l pod przewodnictwem Dy- nu, do której żadna ze specjalistek tej
reki ura Pai stwow. Urzędu W P. 
pos edzenie Komisji Nauawczej Wie] 
kiei Honorowej Nagrody Sportowej.

W posiedzeniu wjzięli udział' de­
legaci Etady Naukowej W P: doc. G. 
Szolc i  red. K  Muszałówna, Pol. Ko­
mitetu Olimpijskiegr — płk. Glabisz, 
Zw. Zw. Sportowych —  dr. Orłowicz, 
CIWP —  ppłk. dr. Misiuro, Studium  
WF Kranów — dyr. Bogaiski, MSZ. 
— radca Olchowicz, Pol. Zw Dzien- 
tiikaa|zy Sport. —  red. Sikorski. Nieo­
becni • przedstawiciel poznańskiego 
Studjmn "WF i przedstawicielka ZZ.

Wobec tego, że kpt. Rynek prosił | 
o wvcofame swej Kandydatury, Komi­
k a  rozpatrywała pozostały cztery 
zgłoszone kandydatury St. W alasie- 
yuczowny, J . W aisówny J Kuikow  
skiej - Spychajowej i Z. Nenringowej.

Po dłuższej poufnej dyskusji przy­
stąpiono do głosowania, w którem  
p r zeszła kandydatura Jadwigi W aj 
sówny. Przy pr«vznawaniu Wielkiej 
Honoi owej Nagrody Sportowe Jadwi 
dze M ajsównie Komisja Nadawcza 
wzięła poa uwagę.

ljP  Jad yiga Wajsówna zdobyła mi- 
strzowstwo świata w rzucie dyskiem.

2 ) dwukrotnie polepszyła rekord 
świata w dysku,

3) nie poniosła w  r. 1934 ani jed­
nej pmażki mimo licznych startów w 
kraju i zagranicą czem wykazała swo 
ją łtzapelacyjną wyższość nad wszys" 
kiemi -współeawodniczkanii świata

konkurencji na swiecie blisko nie po­
deszła.

5) wykazała ambicję, ofiarność, 
bezinteresowność i wzorową iyscypli 
nę sportową,

6) wybitnie rozsławiła imię Polssi 
sportowej na terenie zagranicznym-

Należy liczyć się ze stałem  zm niej­
szaniem się liczby bezrobo+nych, cho­
ciaż w roku bieżącym większego spad 
ku bezrobocia nie należy oczekiwać 
ze względu ua szczupłość dotaey.j, wy­
asygnowanych dla W ilna przez Bauk 
Gospodarstw a K rajow ego i Fund ust: 
P racy.

POMOC BIEDNYM ŻYDOM
WILNO. Gmina Żydowska na osfat- 

nt-em swem posiedzeniu poA ano wiła wy 
asygnować 15 tysięcy złotych na zakup 
macy dla biednych żydów.

BOKSERSKIE MISTRZOSTWA POLSKI

wystaiw sklepowych. Jacyś sprawcy I AA ten sposób m. im. okradziono 
po wybiciu szyb -wyciągają znajdują- j cukiernię Taraszkiewicza (Miokiewi- 
co się w -witrynach tow ary  i korzy- I cza 271 i sklep wódek (W ileńska 13).
'**01

KRDN1KA WILEŃSKA.

PON1EDZ. | 
Diii &

EpPanj nszal 
Jałr«; 

Marjl KI.

Wschód sUfica £. 4 39 

Zachód alaóca g. 6.03

D y ż u r y  AP^EK Dziś w  nocy dy­
żurują apteki: Miejska (W iłerska 23). 
Chomiczewskiego (W. Pohulanka 25) 
Chrościakiego (Ostrobramska 25). FŁ- 
leniono,wicza (Wielka 29) oraz wszyst­
kie na przedmieściach.

»ec*«o»c4X '»

POZNAŃ. W  piątek wieczorem aoz 
poczęły się w Pc maniu, w dobrzi s za­
pełnionej hali Targów Pcjmanskich, 
zawody bokserskie o indywidualne mi 
straostwo Polski,

Do zawodów stanęło definitywnie 
71 zawodników ze wszystkich prawie 
okręgów Polskiego Związku Bokser­
skiego.

Po powitaniu jzanodników pizez 
Prezesa poznańskiego okręgu, por. La 
pińskiego, rozpoczęły się walki.

W  wadze muszej Jarząbek (Śląsa) 
pokonał po jzaciętej walce dobrze bro­
niącego się Zbiszewskiego (Gdańsk). 
Wieczorek (Warszawa) znokautował 
w 2-ej rundzie Nieprza (Lwów), a 
Górecki (Białystok', wygrał na punk 
ty ze Stanem (Lublin).

W  wad^e koguciej Spodewuew icz 
(Lodź) przegrał na punkty z Wirskim 
(Poznali), a Wojsławski (Lublin) wy­
grał na punkty z Nowńkim  (Kra­
ków).

W  waaze P orkowej Piotrowicz 
(Białystok) pokonał na punkty Ko­
walskiego (Pomorze), wreszcie Polus 
(W trszawa) wygrał po ciężkiej prze­
prawie z Chrostkiem (Krabów),

nem (L-ublin), Bąkowski (Warszawa) 
zwyciężył Bienenstocka ( lw ó w ’,, Ba- 
nasiaK (Łódź) przegrał z Kajnarom 
(Poznań), Krawczyk (Śląsk) uległ 
Sipińskiemu (Poznań) a Maj (Biały­
stok) wygrał z Orliczem (W ilno) na 
punkty.

W  wadze połsredniej Bieniek 
(blask) zwpciężył Biesa (Pomorze), 
Jodłowski (Kraków) odniósł zwycięst 
wo nad Piłą (Lwów) wre.-pcie Tabo- 
rek (Łódź) został znokautowany w

NIECHLUJNI DOZORCY 
WILNO. W ostatnich dniacn wła­

dze administracyjne zwróciły uwagę na 
zaniedbywanie przeć dozorców oH>wią7 
ku czystego utrzymywani i  chodników i 
jezdni ulicznych Na uchylających się 
od tego spor-adzane sa doniesień :c kar. 
ne, w wyniku których ostatni'1 kilku 
dozorów  domowych ukaranych zostalc 
grzywną lub aresztem

ZAGINĄŁ DCZEN
W ILNO. —- Do pobeji wpiynęło 

zameldowanie o /.aginięeiu Paw ła Ma- 
kareiv ieiza la t 14 (Zawal ua 16) ucznia.

K O M U N IK A T S TA C JI 
M E T E O R O L O G IC Z N E J u s f

Z dnis 7 kwietma 1935 roku.
Ciśnienie średnie: 752 
Tem peratura średnia: +  6.
T  m peratura najw yższa: +  2. 
Tem peratura najniższa: 0 
Upad 1,
Wiaitr: nołud. eachodni 
Tendencja: w zrost 
Uwag:: cieszcr ze śniegiem

PROGNOZA POGODY WEDŁUG 
OFICJALNYCH DANVCK PA n STWO 
MTGO INSTYTUTU METEOROi.O 

OICZNEGO W WARSZAWW
dc wieczora dnia 8 om.

W dalszym ciągu pogoda o zactrmu

, ZEBRANIA i O D C ZY TY .
i — Ze Związku St- :e!eckiego. Sta- 
‘ raniam Zarządu P^dokręgti Związku 

Strzeleckiego — odbędzie się w dniu 
i 9-go bm o  goaz. 19-ej w  sali Związku 

Literatów przy ul. Ost: obramskiej, 9 —- 
odczyt p Moszczeńskiej - Gosu ;zyń- 
skiej na temat. „Kobieta w  służbie Oj- 

! czyzny" W stęp wolny.

i  TEA TR  I AIUZYKA
— TEATR MUZYCZNY „LUTNIA 

Ostatnie występy J Kulczyckiej. Dziś 
ujrzymu po raz ostatni słynną op. A- 
brahama Bal w  Savuy‘u , z J. Kulczy­
cka i K. Dembowskim w  rolach głów­
nych.

Jutro ukaże się melodyjna op. Abra­
hama „Wiktorja i jej huzar".

„W esoła oara-‘, W  czwartek naj­
bliższy wejdzie na renertu-ar teatru „Lu. 
tnia“ ,‘ 'posiadająca w#ele humoru i za-

gimuiazjiun Zygm unta Anglista. _ j rżeniu zmiennem Miejscami przelotne baw n,x h  sytuacyj melodyjna op. Zięre- 
_ Chłopiec przed paru  dniam i wy- opady. Nieco cieplej. Umiarkowane wia ra \ v K» la  para“. Wesoła parę twarzą:

drugiej ruriL.zie przez M isiurewicjla : szedł ,z domu i od tego czasu mewia- itry południowo - zachodnie. j Hahnirska i Tatrzański w otoczeriu ca-
(Poznań).  ̂ ( donio co się z nim  s ta ło .   j łego zespok rtystyran(«o  pod. reży-

serją M. Domoslawskiego.
TEATR MIEJSKI POHULANKA.POZNAŃ Ostatnie elim m acjjne'

POZNAŃ. W  dalszym ciągu bok -
£ C j f c t i t ó n S H U  °erakicl1 nust'^ostw polski rozegrano

następujące spotkania:
Jak się dowiadujemy, Pielttkiewicz! W  wadze lekkiej Woźmakiewicz 

zteż\"ł Pol. Zwłązacowi L. Atletyczne (I odz) wygrał na punkty z Ackenna
mu ofertę na trenera polskich długody­
stansowców.

walk) w boli serskich mistrzostwach 
Polsid, Tozegrane już w ciągu nocy w  
Poznaniu, i łzy niosły wynik::

W  wadze średniej Chmielewski 
(Łódź) wypnnlkrowai Rolonke (Kra­
ków), a Majchrzycki pokonał Kurka 
(Śląsk), Lewandowski (Poznań) zwy­
ciężył pomorzanina Sarnowskiego.

W  wadze półciężkiej: Wystraoh
(Śląsk) wygrał p  Morawą (Kraków), 
Wezner (Pom.) wysoko wygrał na 
punkty z Urbanem (Lublin), Leoniak 
(Lwów)— pokonał Kraszewskiego 
(Łouz), Szymuia (Poznań) wypunk 
tował Dorobę I z  Warszawy.

W  w a lże  ciężkiej: Mizerski (W ar­
szawa) wygrał ze ślązakiem Wrazidło.

Zawody zakończyły się o godz. 2 
po północy.

Rcinnia-Rgmoia nf mtaci! ffiszgstMch

Zjazd Związki! Młodzieży Wiejskiej

TEL AV1V. Zarząd Sw,arowego Zw. 
Makabi zdecydował zabronić wszyst­
kim : awodnikom, należącym do MaKabi 
startowanie w  igrzyskach olimpijskich 
1936 naku w Berlinie

•  *  *
PARYŻ. Younig Perez, b misttrc

świata w  wadze koguciej, irzegrał u 
Paryżu na punkty do Francuza Dog
riaux.

LONDYN. W dniu 14 hm. odbędzie 
sie w Berlinie miedzypaństw owy mecz 
hokt jowy pan Nremcy —  Angtja.

* * *
WIEDEŃ. Głównym trenerem olim­

pijskim ausrtjladkich le(kikoatOeirów bę­
dzie ainerj-kainin Bruce 

* » *
\

N fORK. Peter Fidk, znakomity pły 
wab ameryikański przybywa do Europy 
i spotka się w Budapeszcie w  czerwcu 
w efek, ownym trójimeczu z Niemcem Fi­
scherem i W ęgrem Csik na dystansach 
50 m.. 100 v, .i 100 mtr w  styki do­
wolnym

riOLONJA. w  aniu 12 maia w  KO- 
lonji dbędzie sie mecz piłkarSta Niem­
cy — Hiszpan ja. Staujon na którym 
mecz ten będzie rozegrany, liczy 70.000 
miejsc. Juz dziś iednak izanotowano po­
nad 140.000 zgłoszeń na karty wstępu. 

* * *
PARYŻ W  nadchodzący poniedzia­

łek odbędzie się w  Paryżu mecz bok 
*erski o tytuł mistrza świata w wadze 
średniej pomiędzy' Marcel Thil'em a 

Dzechem jąicsz. Tytułu btc-ni Tliil

Tradycyjny wyścig wiośterskl
Cambridge-QxforiJ

LONDYN. W sobotę odbył się na 
rl amizie tradycyjny  wyścig wioślarski 
pomiędzy reprezentacjanf uniwersy­
teckiemu Cambridge —  Oxford. W y­
ścig ton rdzgryw auy rok rocznie na 
Tamizie pomiędzy mostem P u tney  a 
mostem B arnes n a  przestrzeni około 
4 mil, odegrywał dotąd doniosłą rolę, 
iako oficjalne otw arcie t. zw, sezonu 
wioseiiiiieeo,

P iciw szy wyrścig odbył się w roku 
1829, ale dopiero od r  1856 wyścig 
ten lrtzg-ywaiiy je st regularnie coro­
cznie. Dotychczas n a  85 spotkań Ox- 
ford w ygrał 40 razy, Cambridge 44 
razy, a raz w 1877 r. wyścig zakoń­
czył się  baz rezu ltatu , obie drużyny 
bowiem przybyły  razem do mety.

W  ciągu wojny przez la t 5 wyścigi 
się nie odbywały, dopiero od r  1920 
ti-ady-cyjmy ten  wyścig został wztiowio 
ny. W  la tach  powojennych Oxford tył 
ko rai7, zdołał rozstrzygnąć walkę na 
swoją korzyść (w 1923). Od 1924 r  
trw a nieprzerw anie pasmo zwycięstw 
załogi Cambridge. Dzisiejszy wyścig 
wy^grała również drużyna Cambridge 
po raiz 12-ty (znzędu.

F ak t ciągłych zwycięstw Cambrid­
ge przyczynił się niew ątpliw ie do pcw 
nego osłabienia zainteresow ania lon- 
dyńczyków tem i wy-ścigami. U jawniło 
się to  dziś, gdy- ulice Londynu okazy­

wały' mniej oznak zainteresow ania ani 
żela 5 —  6 la t temu. Również i tłu ­
my zalegające brzegi Tamizy, być mo­
że w skutek  -zimnej pogody, nie byrły 
tak  wielkie, jaik w la tach poprzednich.

D rużyna Gamuridge usialiła swe 
zwycięstwo ,uiż od samego początku. 
Gdy tylko zanurzyły się wiosła i ło­
dzie ruszyły z miejsca 8-'ka Cam­
bridge już  po  minucie wysunęła się 
o ca łą  długość. Z  mili na milę Cam­
bridge (zwiększa dystans, oddzielający 
go od 8-ki Oxiórdu. Ostatecznie Cani-

W ILNO. — P rzy  udziale około 800 
delegatów odbyt się w niedzielę 7 b. 
m. w sali izby Przemysłowo - H andlo­
wej X II L ty  walny- .y.jazd Związku 
Młodzieży W iejskiej ziemi wileńskiej. 
Zjazd (joprzedziło ui’oczyste nabożeń­
stwo w kościele św. KaJzimierza. Na 

1 zjazd przybyli wicewojewoda Jankow ­
ski, gen. Skiwarezyński, s ta ro s ta  wi­
leńsko -trocki de Tram ecourt, delegat 
starostw a grodzkiego Czarnocki, dele­
gat wydziału społecizno-pnlitycznego 

! Aleksandrowicz, kierow nik wychowa­
nia fizycznego przy DOK 3 płk. F lo­
rek, w iceprezydent m. WiLna Grodzic- 
k., maazeluik w ydziału Rzymaytel, po­
s ło w i : K am iński, Dobosz i szereg 
innych osobistości.

Przewodniczącym  w ybrano przed­
staw iciela Młodej Wsi p, G erata po- 
czem uchwalono wśród oklasków ze­
branych wysłać depesize hołdownicze 
do Pana P rezydenta Mościckiego, M ar 
szałkr Piłsudskiego i do mim. robii- 
ctwa Poniatowskiego. Po odśpiewaniu 
nrzez chór Młodzieży- W iejskiej k ilku  
pieśni I r  ly-ch przystąpiono do o- 
brad.

P an  wicewojewoda Jankow ski pf>- 
r  i ta ł  zjazd Jiodnosząc, że u kraju , w 
którym  ludność rolnicza stanow i 80

Delegat organizacji spółdzielczej 
Srokowski p rzyw ita ł zjazd, mówiąc, 
że wieś wileńska ni o odradza się, lecz 
się rodzi Rodzi się  świadomość, naro­
dowa i społeesma wsi wileńskiej.

P rzedstaw iciel centralnego komite­
tu  dla spraw  Młodzieży W iejskiej 
K obyliński scharakteryzow ał dzisiej- 
^zą sy tuację  n a  w si słowam i: „Mło­
dzi idą , AV nieb jest nadzieja udro- pozytora, prof. W arszawstóego Konsa

Dziś, w poniedziałek dnia 8 to. m. o go­
dzinie 8-ej wiiecz. w dalszym ciągu — 
misterjum pasyjne w XIII ob-azach 
„Golgota" —  w  w ykonariu całego ze­
społu oraz statystów. Pienia religijne 
wykona chór pod kier. prot, Adama 
Ludwiga. Cen^ zniżone.

Uwaga! Koniec przedstawienia wie­
czorem o gedz. 10-ej — przyjezdni z 
prowincji zdążają na pociągi. Wyciecz­
ki Miększe bęaą miały specjalne zniżki

Jutro, we wiórek dnia 9. 4. o godz. 
8-ej wiecz „Golgota".

Konceri Aleksandra Wlelho-skiego 
W  środę, dmia 10 b. m. o godz. 8-ej 
wiiecz. odbędzie się w Teatrze na Po­
hulance koncert znanego pianisty i kom

proc, je s t p raca na wsi rzeczą madzwy 
hridge wy-pnzedz.ił Swego przeciwnika t czajne.j wagi. Liczny- udt-iał delega- 

41/> długości. Czas zwycięsców wy- ! tów ma zjezdzie wczorajszymi jest do-

dzema i przyszłości Polski
P an  Głucnowski pnzywitał zjazd 

'mieniem R ady Okręgowej Z.Z.Z. Prze 
mówili ponadto : prezes wileńsko -no­
wogródzkiej Izby- Rolniczej K rupski, 
delegat spółdzielni M leczarskich i Jan­
czarskich B arański i delegat Zwiąż 
ku I oiskiej Młodzieży Dem okratycz­
nej.

P o  przemówieniach powńtalmych u- 
issądziti zebrani owację posłowi W ła­
dysławowi Kamińskiemu, zasłużonemu 
organizatorow i Młodzieży W iejskiej. 
Delegacja pow iatu oszmiańskiego wrę­
czyła mu artystycznie wykonanego 
Orła Polskiego, sporzadkonego z kło 
sów żytnich, Poseł K am iński podzię­
kował ze łzami w oczach za tę  samo 
rzu tn ą  owację.

R eferat o un ifikacji i połączeniu 
się ZwiązKu Młodzieży W iejskiej z:e- 
mi (wileńskiej Związkiem Młodi j

watorjum Aletcsandra Wielhorskiego, 2 
udziałem śpiewaczki Zenaidy Kowar­
skiej (sepran).

C O  G RAJA W  Ki.N A ■ rt ; 
PAN — Marzące usta.
HELIOS — Veromka.
REW JA — Prima apnłis.
CAS'NO —  Wesoła wdówka 
LUK — Przybłęda 
OGNISKO — Prokurator Alicja 

Horn

nosi 19,48 sek. Czas pokonanych — 
20,02 sek.

CJzas osiągnięty- Jiie je s t najlepszy 
spowodu bardzo sibiej fali i wiatru. 
W roku iibiesrłym Cambridge wygrał 
wyścig w 18,03 sek.

TEA TR  MUZYCZNA
..LUTHIA
Ostatnie wyst*ąjr 

Janiny Kulczyckiej
D z i i  

po cenach propagandowych
.B A L  W  SAV0 Y a

wodesn, że wieś iwileńska żyje ży ciem 
obywntelskiem i państwomem.

Gem. Skwarazyński przyw itał zjazd 
m ieniem  Legjonistów, k tórzy  mod wo 

dzą M arszałka Piłsudskiego wywal- 
ezyli wolność d miepoilległość Polski. 
Logjoniści czują się ściśle związani ż 
dążeniami Młodzieży AA iojskiej, 
tzająeem i do umocnienia niepodległo­
ści państw owej przez oitramizaeję lu­
dności rolniczej.

Poseł Dobosz wskazał na równole­
głość 'dążeń  .Młodzieży AAlejskiej i 
nauczycielstwa. Jedni i drudzy p ra ­
cują w ciężkich warunkach na rzecz 
szerzenia wśród ludu  ośw: aty, k tó ra  
jest nieodzownym w arunkiem  rozwo- 
iu sąiołeczeństwa. Ja k a  będzie szkoła, 
talkiem będl/ie społeczeństwo.

ZA POSIADANIE WY” RYCHóW.

WILNO. Wczorajszej nocy wywia 
dowca zatrzyma, na ulicy 2 podejrza­
nych jegomośdów, nrzypuszczając, że 
idą orf na wyprawę złoazRjska Jed­
nym z zatrzymanych okazał się lan Ba 
dzinski, znany awanturnik, wiek>krot- 

T nie Karany, przy którym pooceas rewizji
AV*si zionw n i enskiej, wrygłosił posi : posterunkowy znalazł wytrychy. Ronie 
Kama ski. c łeren  zaznaozył, że | v/aj  oOsiadank tych narzędzi zfodziej- 
oboz nie)KxW gł setowy doszrilł 'ń  skich jest zakazane, starosta grodzij  
przekonania, iz ty lko  przez jednolitą uidZyńsKiego na 30 dni bez-
organizację państw ow ą i przez wspói 
ną pracę, d la  ojczyzny da się osiągnąć 
dodatnie rezultaty . Z tego powodu 
przeocoż rł mówca rezolucję co do przy­
stąpienia Ziwiązkn Młocazieży AYicj- 
skięj do Centralnego Związku Młodej 
AAAsi, obejmującego całą Polskę. AAAnio- 
sek ton przy ję to  przez aklam ację. Po 
referacie p . K r/.ysztofka przyjęto  
.pro jekt s ta tu tu  nowego Zwiątzku Mło 

dej AYsi. Dalsze obrady zjazdu dotv- 
czyły spraw ozdania z działalności 
Zwiijjzku za rok 1934 i planu pracy  
Związku na rok 1935 — 36. Zjazd 
przedsięw ziął w końcu uzupełniające 
wybory zarządu i kom isji rew izyjnej.

wzgięanego aresztu, z równoczestiem 
osadzeniem gc w więzieniu.

SAMOCHÓD ZDERZYŁ S ię  
Z DOROŻKĄ.

WILNO. —  Przy zbiegu ulic Sie 
raKOWsk ego i Mickiewicza, dorożka 
konna powożona przez A. Lotnowskri 
go (łjosiówka 6) zderzyła się z tal 
sówką

AAr czasie w ypadku dorożkarz i 
pasażerka Ant w K am ińska (AAitoldo- 
wa 9) w ypadli na lezdnię odnosząc 
przy tern lekkie o&razeiiii..



4 S Ł  O w o Pomeaziałek, 8 Jemenu?, 1935 r.

Wybryk rntury

3 i rół letni: i dziewczynka W ilford Prine z Los Angeles posiada niezwyk­
le oryginalne owłosienie głowy. Otóż połowa włosów jest blond, a połowa 
ciemnych, przyczem oba kolory- włosów są wyraźnie rozdzielone pośrodku

głowy.

I WYRWAN1L TOREBKI NA PLACU 
J ŁUKISKIM.

WILNO. Wczorai wieczorem na 
placu Łukisfeim do przechodzącej Salo 
mei Zarzeckiej (Łukiska 20)) oodbiegt 
jakiś osoboit; i wyrwat z pod pachy te­
czkę z róż nem i drobiazgami.

Raouś przypuszcza! zapewne, że te. 
czka zawieść coś cenniejszego Spraw­
ca zdolat zbiec

WŁAMANIE DO CERKWI.
MTLNO Nocv przedwczoraiszej do­

konano włamania do cerkwi w Wielkiej 
Uzle, gm. miadzielskłe!, gdzie rozbili 
skarbonki 2 ofiarami. Oględziny miej­
sca włamania wykazały, że jedno: okno 
w cerkwi jest wyłamane, mimo że jak 
się zdaje, sprawcy dostali się do srod 
ka przez drzwi, które otwarto pocłrobio 
nym kluczem.

POŻARY W MIEŚCIE.
WI1 ,NO. Wczoraj zanotowano dwa 

wvoadki oożarów w  mieście, a miano­
wicie przy uL Mickiewicza 35 i Piłsud­
skiego 38. Straż ogniowa pożary te szyb 
ko zlikwidowała.

W ł AŚCICIEL DOMU - PASEREM.
WILNO W lróeszk właściciela do 

mu przy ul. Cedrowej 11, Józefa ślepo  
ujawnione skład rzeczy pochodzących 
z ostatnio dokonanych kradzieży.

Paser; c sadzone w  areszcie

OSZUŚCI RYNKOWI GRASUJA
WI1 NO. Oszuści graiący w blaszki 

lut karty, stale uwijają się w  rejonie 
rynku drzewnego i niema dnia, żeby nie 
znaleźli naiwnych, którzy są niemiiosicr, 
nie ogrywani.

Również wczoraj ofiarę ich padła 
Jadwiga Dziawgo (Krańcowa 31), któ­
rą ogiano na 20 złotych.

r i C l l l f t  I rewelłcj* łezonol’ Jeiuettr 
Ł f t J l I W  | ;M«cdonilń. M«nrice Chev*ller ł  
aalwiyl tym lilmle «d czata wynalezienia taimy 

filmow.j i t. JSv*> f

a e i D t o  (0ild (0ta(s /
Ref. E r n e i t  Lubita h. Mazyka i Eran d s z e k  be bar.
F T m  z o s t a ł  M jn a o y  p r z e z  c a ł q  prusr* i p u b l i c z n o ś ć  z a r ta j -  
l e p s z y  w  b ie Z ą c y ir  s e z o n i e .  Seanae: 4,  i ,  fe i 10  w iecz

Baleon
25 gr.

Program Nr. XVII p. t.

RE W JA
P rze z różD&iB cu u lo ry

Przeczucie blisłrt-J w io tn y  1 n ied t ler tej  riioctof w 2 cz. i 18 obraz*ch. 
Gościnne występy N. BOLSKIEJ i W. ZDANOWICZA. S zczegó ły  i  afiszach.

Codziennie 2 przedstawienia o godzinie  5 min 30 i 8 min 15.
W niedzie lę  i święta .3 p ized i  :awienl»: o gad z. 4, 5 » i a  30  I o 9-e] wlecz, 
  W sobnty kasą czynna l i .  g e d t .  10 <1.

Zft KULISAMI EKRANU

W ciągu roku ubiegłego przeszło 
przez cenzurę ministerjalną 780 filmów. 
Z tej ilości 630 filmów było pochodze­
nia zagranicznego, a 150 polskich. Naj­
więcej zagranicznych filmów przypada 
na produkcję amerykańską, bo aż 483

Przerwana bataija
— I znów ty had postawił dizieżka 

z kapusto na samej drodze co przejść 
nia można!

— A ot i postawił! I ciebie nie py 
taisia! Te cmfwoshr
taNia! Moża powiesz co twoi sieni?

Nia -bądź -taki ważny, bo jalk dairr
dyk i rodzony baćka nie spo-

pry-

Mmy. Ze 150 filmów polskich większa ■ na boJ{.;
część to dodatki w  ilości 135. Pozostałe 7t|a |
15 tc  normalne pełnometrażowe_ filmy. _  0 r  tyIko suńsia, bradziaha
Łączna długość filmów ocłnvch i krót- - zobaczysz jak czepić sie bez daj 
fach w  ub, -roku wyprodukowanych w C2VT1V;
Polsce wynosi 69.585 me*rów. D ziała,-; Taką mniej - więcej rozmówkę są- 
nośc cenzury filmowe1 przejaw la sie w s ,;ec|zk(c prowadzili onagdaj między so- 
ren sposoh, że zabroniono wyświetlać 9 pan0iwie Stankiewicz i Bohdanowicz, 
filmów -zagranicznych, z 28 wycięto nie- .mieszkańcy jednego z domów przy ul. 
które sceny. Co do filmów polskich to Sf0w!ańsk:ej.
pozr nielicznymi w jpaukam 1 wycięcia Ody zapas argumentów słownych
scen, zabronionlo wyświetlać +vlko dwa zosj-a{ wyczerpany poszły w ruch pię- 
krótkie filmy. j ście, wcześniej jednak niż walka rozgo

**  ! rżała na dobre przerwał ją nie°podzie-
W krótce będziemy oglądali sławną -wany wypadek

Al. J e lso n ,  Dolores del Rio, R lc irde  C o i l t z  1 Ic .  w n»jg*ofnir]szym lilmle

W onderB ar
W i d o w i s k o  iP 000 tUDÓW.! W krótce!

KUPIĘ tanio mało używaną brycz­
kę lekką czteroosobow ą. Ofertr. 
pod „W torki —  piątki", d o  Adm.

METRONOM dobrze funkcjonują­
cy kupię zaraz. Oterty pod „Met- 
ionom “. do Adm.

KUPIĘ okazyjnie fortepian krótki 
krzyżowy dobrej firmy, Zgłoaze  
nia do  Adm. , Słowa* dla K.

ROWER w dobrym stanie, tnry 
st»cznv kupię okazyjnie. Oferty  
dia „W* do Adm.

SIODŁO angielskie, mało u żyw a­
ne k u p ę  okazyjnie. Zgłoszenia  
pod .S io d ło  angielskie* do  Adm.

"ZARYBEK KARPIA
zdrowy ładny różnej wielkości m i  
na sprzedaż gospodarstw o rybne  
Laspol p. Wiazyń.

Pcd protektoralen arctildjecyzj«l- 
nego in i ty tu tn  Akcji Katolickie],

potężne Arcy­
dzieła filmowe N O C  

C U D Ó W

'.JiAcjMAiiA*•

L  •  łc & 5
MuMk A

(LE DRAMĘ DF LOUHDE)
H  I E J S Ł E Ł A S K I  b  O Ź  H ,

Szczegó ły  nastąpię. WL.ótce w kinie .H e l i o s * .

WYSTĘPY ZŁODZIEI NA PROWINCJI 
WILNO . TROKI w  nocy z 21 na 22 

marca w e wsi Budaice. gm. solncznic- 
kiej, nieznani sprawcy skradli z r>od 
wórka 2 tylne koła °d  wozu wartości 
35 zł. m  szkody Pawh żukowskiego i 
na szkodę Józefa Wojciechiewicza pozo 
stawioną na płocie bieliznę, wari. 30 
zł. Ponadto w e wsi Nowosiady skradli 
ze stodoły Feliksa Michałowskiego siecz 
kanfię wartości 8€ zł. i pług wartość1' 20 

tak | zł., należący do Józefa Żukowskiego.
| MOŁODECZNO. W nocy z 1 na 2 j 

o, m. nieznani sprawcy z niezamknłete 
go chlewu skradłl klacz, lat 12, warte 
ści 150 zł. na szkodę Jana Wiała, miesz 
kanca wsi Kłoi zkowo, gm. hienickiej. Ci 
sami sprawcy skradli na szkodę Grzy­
ba Afaława chomąt, szleje, podsiedzio 
łeli i podpinkę wartości zł. 15. Oraz na 
szkoJ° Stanisława JermałOwIcza sanki, 
płozy brzozewe i dugę, wartości 15 zł., 
które znajdował ysię na podgórzu po- 

1 szkodowanego.

HELIOS

j « 0  p p
Nłdprogram i Dodatek

Wobec w ie lk iego  pow odzenie  jeszcze dziś n iezrównana

F * !  A R C H I W A -  G A M
i i  tK**

U W I E D E Ń S K I M *
t f  1 i  @  N

kolorowy  
Seanse:

.W  L A 5 K 
4, 6, 8 i 18.15

t m
z Elżbietą

O ita tn ie  2 dni 
na jn o w szy  film M A R Z Ą C E  U S T A

Bergner

DO W YNAJĘCIA 6-cio pokojowi 
iniesikame ze wszelki emi wygodami 
cieple i słoneczne, świeżo odremonto­
wane, nl. Dąbrowskiego 7.

MIESZKANIE do wynajęcia 5 pofT“ 
wygodami i balkonem 1 piętro od frera 
tu. słoneczne. Ul. Białostocka Nr. 0 
tamże mieszkanie 3 pokojowe.

M1EF7K.AMF 5 pokoi z wazei 
Ktcmi w ygodanr w domu hr. J 
Tyszkiewicza przy u l Zygm aa 
•owskiej Ni. 6 do w/najęcia. Wia 
dom ość ta m ie  w m itszk . I 
godz. 9 r. do 3 D.p,

oraz Inlarow g doditek i

SYMULOWAŁA NAPAD.z wndu filmów wyspę Bali na kolorowo. Oto pan Stankiewicz, w trakcie ba­
ra k i bowiem film o długości około talji pc-tknął się raptem i laik poważnie 
'0CK1 merrów zapowiiedzianj- jest przez skaleczył sobei nogę że musiano go od WILNO - TROKI. Stanisława K»-
iedna z wytwórni amerykańskich. wieźć d-o szpitala icndówna, posłaniti agencji pocztowej

w Szumsku, odwołała swoje zeznania o** *
Jactót Cooi>er rośnie ,alk na droż­

dżach. Ponieważ nie można już używać 
go doról małych chłopcowi oośtano- 
w-ono wykorzystać jego dotychczasową 
■ilawę i nakręcać dalsze ciągi ooprzed- 
nich fiłrrów W ten sposób ujrzymy 
na pierwszy ogień dalszy ciąg „O.em- 
pr“ . Film ten był bodaj najlepszy z 
-Megjn dorobku małego artysty.

** *
Ponieważ przyszła moda 

panję, przypusM zalnie poza

Z kwiatka na kwiatek...
Aleksander Zawadzki (Piłsudskiego 

54) — mnntet 'z zawiodu, miał duszę 
wrażliwą na wdzięki kobiece i zmień 
ne usposołi;eme...

W  roku 1930, w kościele św. Jakó- 
ba wziął uroczycie ślub z Zofją Su- 
prynówną, zaś w  roku bieżącym — dila 
odmiany — piśhibił w dlnhi 31 marca 
pi aw.rsławna — Nimę N-owikówne.

Ślub ten odbył się w pobliżu Wilna 
Bardzo możliwe że sprawki te  usz- 

. lyby Zawadzkiemu na sucho gdyby me 
czarni bę4z>eimy mieli sposobność po- wszechwiedzące kumoszki z sąsiedztwa, 
nać także i filmy hiszpańskie, które lak  ̂które tak długo węs/yiy, badały i noz- 
ctotąd, były rządkiem zjawiskiem na ak pytywały, aż się wywiedz;ały i pełne 
runaićh europejskich. Plan produkcji oburzenia zawiadomiły o wszywki cm

na Hisz 
pomarań-

napadzie w  celach rabunku, dokonanym 
na nią w  dmu 3 b. m. Obecnie oświad­
cza KOlendówna, że donłe-Jenie swoje 
uczyniła po naradzie z agenten pooztc 
wym Michałem Baraszkiewiczem, We­
dle jej obecnych zeznań, rzecz miałai 
się nas te mi i a co. Jakiś osobnik, który 
jechaj pociągiem bez biletu, wyskoczył 
z wagonu i Łącił przytem Kojendównę, 
niosącą worek pocztowy do ambulansu 
Usiłowanego rabunku nie byłe.

hiszpańskie1' na przyszły sezon przewi­
duje kilkadziesiąt- filmowy obliczonych 
»ównież i na zagranicę- Czy się to uda 
— zobaczymy za rok. Dotychczas za 
potrzebowanie samej Hiszpanii w  zna- 
czmyrm stopniu pokrywane było przeT 
produkcję hollywoodzką na Amerykę 
aerńską. DocreraJy i do nas czasem te 

amerykańskie filmy mówione i śpiewane 
po h szpańsku Teraz kolej na aurenty 
czne hiszpańskie filmy, które zdecydo-l 
wiały się wyjść zagranicę. W  laitach po-

pollfcjle'.. 
Bigamistę areszrowano.

Wincuh Markotny.
 «o»--------

DAJ SKTZYDŁA SWYIC 1J910M 
KORZYSTAJ Z POJZTY L0TN1C2S."

- « o » -
pmednich nakręcano w Hiszpanji b a r ­
dzo mało fiimów jjrzedewszysbkiem na 
użytek własny Tad. C.

CENY NABIAŁU I JAJ 
według notowań Związku Snółcczietni 
Mleczarskich i Jajczarskich, Oddział w 

Wilnie.
Z dnia 5 kwietnia 1935 r. 

MASŁO za 1 kg. wr zł.:
Wyborowe 2,90 (hurt) , 3,20 (detal). 
Stołowe 2,70 (hurt) 3,00 (detal). 
Solone 2,00 (hurt) 2,20 (detal).

SERY za 1 kg. w zł.:
Nowogródzki 2,30 (hurt), 2,80 (detal). 
Lechicki 2,00 (hurt), 2,40 (detal). 
Lhewski 1.70 (hurt). 2,00 (detal). 

JAJA
Nir. 1 — 3,90 za 6D szt., 0,08 za 1 szt. 
Nr. 2 — 3.60 za 60 szt , 0,07 za 1 szt. 
Nr. 3 — 3,00 za 60 szt., 0,06 za 1 szt

Yi ogramy rsdjawe
WiLNO

' Poniedziałek, dnia 8 kwietnia 1935 r.
6.30 Pieśń. 6.33 Pobudka do gimna­

styki. 6.36 Gimnastyka, 6.50 Muzyka,
7.45 Program dzienny. 7.50 W skazów­
ki praktyczne. 8.00 Audycja dLa szkól, 
i 1.57 Czas. 12.00 Hejnał- 12.03 Kom. 
met. 12.05 Muzyka kameralna (płyty)-

1 12.45 wskazówki ’dla młodych niattek -—- 
*pog. dla kobiet wygi. dr. Glińska. 12.55 

Dziennik popołudniowy. 13.05 Koncert. 
13.50 Codźieniny oocimek powieściowy.
15.35 Zwieaizamy port w  Gdyni transm. 
z wycieczki do portu łodzią motorową. 
16.05 Koncert ork. salonowo oazowej. 
16.30 Lekcja języka niemieckiego. 16.45 
Ordonówna na płytach. 17.00 Przylecia­
ły już ptaki — pogadanka z piosenkami 
dl? dizieci M. Sjtyczkówiny 17.15 Cały 
śwnat poo jednym ciachem — audycja 
18.00 Przegląd filmowy. 18.10 Arje i pie 
śni w wyk, Gabriela Matjasiaka. 18.25 
Chwilka strzelecka. 18.30 Skrzynka oo- 
cztowa ogólna. 18.40 Żyicie artystyczrie 
i- kulturalne miasta. 18.45 Utwory Schu­
manna- (płyty). 19-07 Program na wto­
rek 19.15 Z litewskich spraw  aktual­
nych. 19.25 Wił. wiad. sportowe. 19.30 
Wiadomość! aportowe ogólnopolskie
19.35 Audycja strzelecka. 20.00 Cohy 
było gdyby... Koncert niespełnionych 
marzeń. Gdybym był królem Gdyby 
orłem być... Gdyby eirntka nn-ała wą- 
sy... A gdjdiysmy tak skończyli? 20.45
20.45 Dziennik wieczorny. 20 55 jak  pra 
cujemy i żyjemy w  Pofeoe. 21.00 Kon­
cert symfoniczny 22.00 Koncert rekla­
mowy. 22.15 MuzyKa salionowa. 23.00 
Kom. meteor.

W ARSZAW A 
W torek, dn ia 9 kw ietn ia 1935 r.

6..30 Audycja poranna. 8.00 Audy­

cja dla 4 (kół. 12.05 K oncert wileiisk 
ork k u try  kam eralnej (Tr. z W ilna).
12.50 Chwilka dla kobiet. 12.55 Dzień J 
nik  po łudniow i. 13.00 W łoskie pieśni 
w wyk. T ito Scliipa i J la r j i  W rońskiej 
1.8.45 „Z rynku  pruey“ . 15 45 K oncert 
orkiestry P . R  pod dyr. Józefa Ozi- 
mińskiego- 16.30. Opowiadanie dla dzie 
ci młodszych p. t. „M ały kaw ałek wio 
sn y "  'wygŁ S tary  Doktór. 16.45 Kwad 
rans słynnych artystów  — Atla S a ń — rOWlCZOWa 
sopran kolorai.uirowy (]iłj1 ty ). 17.00

Poszukuję 6 lud 4 ro pohc 
jowdgo mieszkania z wszyit-  
k iem i w y g o d a m i w  re je m it P o ­
h u la n k i —  J a g i r t l o m i  i t i .  O te r ty  
d 1̂  A . J . d o  A d ju m s t r a c j i  „ S ło w i1

U
t
l

KOREPFTYCJE ze w szystkich  
przedm iotów, szczególnie z łac  
ny, greki, matematyki. Ceny przy 
stępne. Piwna 10—2.

H  a  y  Sc i

i Peszokij^ pratr
i w n w m m m r i m ł ł w w n ł m ł w
PRACZKA wykwalifikowana z  re 
komendicjami poszukuje pracy 
Zygm untowska 20 m. 9, Hrybo

„Skrzynka P K O " . 17.15 K oncert ka­
m eralny. 17.50 Sfcflzynka języków — 
omówi pnoL St. Słońsku, 18.00 A rje i 
jiieśni w wykonaniu Sluitnisława Pod­
górskiego, i8 .15  hh'agineait teatralny . 
18.45 Piosenki żołnierskie w opracowa 
niu S tefan a  Lid z kiego —  Śledz-ińskie- 
go (ipłyty). 19.15 "Wiadomości N łtó- 
cze 19.25 Wiadomości sportowe lo­
kalne. 19.30 Wiadomości sportowe o- 
gólnopolskie. 19.35 K oncert orkiest-iy 
Lwowskiego K oła M andolmistów „Hej 
n a ł"  ]iou dyr. Adama Epiora (Tr. ze 
Lwowa). 19.50 F eljeton a k tu a ln j. —
20.00 W  i«ięćdziesięciole.ćic pierwszego 
koncertu kompozytorskiego Ignacego 
Paderewskiego w Wansna-wic.. (Tr. z 
Resursy Obywatelski0,]). 22.30 „T ra­
dycje i awyczaje augiedskie" (felje 
Urn) — wygł. A leksander Rościszew- 
ski. 23.05 Dalszy ciąg muzyki lekkiej.

i Kupso i Sprzedii i
DESKI DĘBOWE oraz brona tsierzowa 
zupełnie nowe do sprzedania niedrogo 
J. Jasińskiego 1-a ni. 2 od 10 — 5

FO TE LE k lub ow e z  b ia łego  w ło  
s ia , ta p c z a n y , o to m a n y  o o ie c a  w y

Szukam posady lub Kondycji 
nr wieś. Oferty pod ,M»tprzyat 
ka* d o  Administracji .S łow a* .
. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . i ,

Pratf zaofiariw . i
• w w i w ł m ł ł ł w ł w m n i f ł p "
POTRZEBNY natyehm iaa lęka*i »
p rak tyką  do m iasteczka GALÓWKA 
(poczta) woj. Białostockie. List1/  kK 
rowac do tamtejszej apteki

tw ó rn ia  m eb li w y śc ie ła n y c h  S. 
bała Niemiecka 2.

G a

» H H i m i l U U I I H I M U H H II IW I
MODYSTKA przyjmuje wszelka  
pracę w zakres kapelusznictwa 
wchodzącą. W ykonuję tanio i e le ­
gancko, ul. Wielka 3 m. 16-

PORADNIA ZAWODOWA DL' 
DZIEWCZĄT Staw. „Służba Obyw 
telslca vr/m  ul. M-ckiewicza 25—5 pe 
leca: wychowawczynie, nauczyciejf 
jęz. obcych, pielęgniarki, ogrocmiczk 
biuralistki, ekspedjentki, instr. szyci- 
gotowania

Foszukuje. stenografisiek, ogrodu 
czek melęgniarek, wych°wawczrrti na 
ucycielek

Poraoma czynna: poniedziałki 
-i piątki od godz 13-ej do 15-te.

MICHAŁ SAŁTv K0W (SZCZEDRYN).

t  cyklu: „ B ^ k i  i przypowieści'1

P O U F N A  R O Z M O W A
— P an  to  co innego. P an  jest m ar­

szałkiem gubem ialnyin. Dostanie pan 
na obiad wołowinę i m t potrzebuje 
pan wiedzieć, skąd się ona wzięła. 
Byle smaczna — ot, i cały kłopot. A 
ja  .jestem gubernatorem , muszę wie­
dzieć o wsaystkiem. Mnie władlza w 
każdej chwili może zap y tać : a w ja ­
kim stan ie znaiduije się u pana ogrod­
nictwo 1

—  Racja. Dziś można wszystkiego 
9ię spodziewać Takie czasy.

— Dziś, panie urogi, każdy grosik 
Lutzu., ty lko paitrza, na (-oby jeszcze 
podatek nałożyć. Ot, tak  jest. To też 
na wszelki wypadek musisz odpowia­
dać: „pozostawia wiele do życzenia".

— Taak. A tymczasem kapusta  u 
nas...

— Właśnie. „K apusta- ‘ . A ja  się 
o niej zaledwie wczoraj dowiedziałem. 
P odają mi do obiadu — głąb jak  ku­
ta . Oo za djabeł! Myślałem, że tz AI- 
jremi, a okazuje się — z naszego Roz- 
walinowa

— Tak, to praw da. Ale u nas tak  
zawsze. Swego nie znacie, cudze chwa 
licie. Po Mai jenbadach i K arlsbadach 
jedziemy, żeby wodę pić, a  w naszym 
Wygłuipinie woda stokroć lepsza, bo

lem, rozumie się., w polu pracują, a 
zim ą owce strzygą i wełnę do m iasta 
zwożą. I również nie żaden guberna­
to r wprowadził tę  jiożytoezrią umie­
jętność, ty lko  sam i chłopi doipli do 
tego. W idzi więc pan. K apusta, weł- 
n iaistw o, plecionki — wszystko to 
je s t owocem pomysłowości, d: iełem 
nracowitych ią k  obywateli. A co pan 
myśli, k to  zbudował dzwomcę w Za­
wracie W ielkiej? G ubernator? Kupiec

pan

m aijenbadzka tylko żolądok 
nia.

— A teraiz, nieeh 
rozpoczął hodowlę 
kapusty? Myśli pan, że gubernator?

rozrwnl- tairutejszy P olikarp , Paralitykiem  zwa- 
| ny, a gubernator raczył być obecny 

pan powie, kto 1 tylko na poświęceniu i ikulebiakę spo 
roziwalinowskiej żyć.

— To praw da.
E jż e ! Zwykły chłopek,
Pojechał sobie niegdyś 
do Rostowa, zobaczył, jak  tam  kapu 
stę  hodują, wrócił do domu , założył 
ogród, a inn i za jego przykładem to 
samo zaczęli. S tąd kapusta nasza po­
czątek bierze.

—  T ak jest, ekscelencio — musiał 
zeodzić 'się m arszałek gubenijalny.

—  I w  ikażdej wsi rzec można, ma 
my inny  rodzaj przemysłu. N iech pan 
sobie w-yobrazi, że tuż obok Rozwałi- 
nowa leży r i e ś  H uiajpoJe: tam  znowu 
n ik t nie słyszał o kapuście, a wszysej 
chłopi trudnią się w ełniarstwem La

drogi panie. ! — A kto u nas  pierwszy
jak iś Iwaszka wędzić śledzie?

zaczął

— T akie rac ja . Nie gubernator.
— A  pierog z łososia kto wymyś­

lił? Maliny- porzeczkowe zaszczepił? 
Kto nauczył przyrządzać patokę rżew 
ską? G ubernator? Co?

— Za pozwoleniem, ekscelencjo. 
Przecie, próez ja rzyn  i delikatesów 
dużo mamy innych zagadnień, niem­
niej ważnych.

— N aprzykład?
—  Weźmy podatk Ściąganie ich, 

egzekucja...
— A co to  iest podatek? Czy wic

cos o m m l i
— dakże. To jest, żo -tak powiem, , 

świadectwo przynależności., onywatel- J  
skie... ż( ta k  powiem, państwowe...

— Widzicie go. Świadectwo! A j 
jak  pan sądzi, czy to  przyjemne j 
świadectwo? Z podatkam i wyjechał! 
Mądraila z pana. Pokazałbyś pan le­
piej sekret wędzenia szynek tambor, 
skich. Podatki ściągnąć każdy d u rer 
po trafi. A le ojz.y się  pa 1 zastaiiow-ił, 
ja k  je  ściągać, jeżeli uap r/y k ład  k a­
pusta w R-ozwalinowie nie ol>rod;,ita? 
Ja k a  moja w tem rola ? Roaestoć okól 
n ik i do spraw ników ? Niewielka to 
sztuka. Stprawiiicy napełnią cała gu- 
bernję. krzykiem . I  eo z tego? J a  po 
naglani, pizyrmi4zani, stosuję środki 
najsurowsze, i sam nie wierny < na co 
się to zdało. A sprawnik krzyczy, 
chłopa za brodę ciągnie — i także 
nie wie, co mu z tego pilzyjdzie. Bo 
pieniędzy ja k  niem a, tak  niema. Cży­
to nieurodzaj chłopa zgnębił, czy wód 
ka wyczerpała, ozy- już przedtem  cał­
kiem w yciśnięty —  dość, żc niema. 
W idzi pan, ile tu  możliwości n as trę ­
cza się. A my sw oje: dawaj i dawa. !

— Sprawiedliwie ekscelencja mó­
wi. Nakrzyczą, nakipyczą, naaw antu 
ru ją  się, na wet pod koszulę człowieko­

wi zajrzą — a rezu ltatu  
przyświadczył z goi-yczą

żadnego — 
m arszałek 

gnoerujalny.
Obydwaj rozmówcy7 umilkli, odda­

jąc się krótk iej zadumie. P ierw szy oc­
knął -się m arszałek. Nie poddając się 
jeszcze rozpaczy, już obmyślał s/zereg 
z a p y t a ń :  a moralność publiczna?
ośw iata? nauka i sz tukę? — gdy gu­
bernator, jakby  Izgadując jego myśli, 
spo jrzał mań tak przenikliw ie, żc
m arszałek zaledwie 'zdołał wyjakać :

—  A... opieka społeczna ?
— Ja k  panu nie w styd? — zapytał 

gub°m ato r, p a t mu prosto  w oi«y.
M arszałek gubem jalny zaczerwienił 

się. Przemknęło mu przez głowę, jak  
to w roku zes/.łyrn jako delegat ziem­
ski objeżdżał pow iaty, k tó re  ucierpia­
ły od powodzi. T zaczerwienił się lesz­
cze mocniej.

— Cóż więc p d zo s ta je t — zawołał 
i uderzył się w  czoło: za pozwole­
niem : znaleźliśm y! Życie towarzyskie.

— Jak ież  tam  iznow u tow arzyskie?

—• 1 ekscelencja i m ałżonka pań ­
ska, Ł ukierja Iwanowna.

— Ł ukierja Iwanowna — być mc 
ze. Go do mnie, n i ichże mnie już pan 
zwolni łaskawie od tej pifzyjeiunośef 
„Czynnik zjednoczenia". Także kon­
cept.

Rozmówcy umilkli ostateczm.e. — 
Milczenie stałoby7 się zapewne nie- 
izmośne, gdybi z ratunkiem  nie p o ś p ie ­
szył -płatnik urzędu gubem jahiego. — 
Był to  akur a t pi wwszy dzień  mresią 
ca. P ła tn ik  zameldował się, i z =za 
eunkiem poprosił, aby ekscelen-ja ts  
czvł pobrać należność.

G ubpm ator wiziął p lik  banknotów 
przeliczył je  bez pośpiechu i położy 
swój podpis na naczelnem miejscr 
wykazu płatniczego.

—  A to co takiego ? — pozw on 
sobie na niewinny żarnik niai-Htzał-’ 
gubem jalny, w skazując na nreniąci 
się pap ierk i: — w jakim sensie „to" 
należy rozumieć?

— Hm... cher pan powiedzieć
— No, miejscowego społeczeństwa j „ to "  ? — zapytał gubernator iakbi 

Ekscelencja jako czynnik, że tak po- i zbudzony- ze Słodkiego snu.
wiem, z,jcdmx!zejiia... skupiający... og -j — Tak jest. „T o".
nisknjący rozbieżności.. | — Hm.. „To‘ ? To je s t izapłati

— To panu  wydaje się, że ja  coś I za ciężka służbę,
skupiam i ednoczę? *  « °»

a ftJjotca Yfajiteław Macklev'cz. W m io . rwiiYarniit „S łów *"  Tsurltr. arj i Redaktor w /z  Władysław Boc*i


